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TO marca w Moskwie 


rozpoczną się obrady Wielkiej Czwórki 


Ronferencja zatwierdzi 
traktat z Austrią i rozstrzygnie 


najwazniejsze problemy Niemiec 


LONDYN (Obsł. wł.). 

Zainteresowanie opinii Świa. 
towej skupia się na zbliżającej 
się sesji konferencji ministrów 
spraw zagranicznych w Mo- 
skwie. 

Prasa brytyjska podkreśla, że 
konferencja będzie miała charak- 
ter wstępny i zapewne nie zapa” 
dng na niej postanowienia obej- 
mujące całokształt traktatu dla 
Niemiec. 

LONDYN (PAP) „Manchester Guar- 
dian* twierdzi, iż według panującej w 
Moskwie w kołach miarodajnych opi- 
nii, opracowanie traktatu pokojowego 
z Niemcami potrwa do końca roku bie 
żącego. Konferencje moskiewska be- 
dzie tylko pierwszą sesją, po której 
mastąpi jeszcze kiłka innych. 

„Dally Herałd* twierdzi, iż Rada 
Ministrów spraw zagranicznych pod- 
cząs obecnej sesji nie usiłuje nawet 
opracować projekiu trakiatu poókojo- 
wego z Niemcami. Na podstawie spra- 
wozdania Sojuszniczej Rady Kontroli 
w Niemczech ministrowie Wielkiej 
Czwórki muszą uzgodmić swój pogląd 
na sprawę demilitaryzacji, denazyfika- 


O WZ O W WO W AZ Z OZ ZA 


Delegaci na konferencję. otrzymają 
do dyspozycji specjalny tabor samo- 
chodowy do przewożenia ich z hotelu 
„Moskwa“, znajdującego się w samym 
przyszłego ustroju państwa niemiec- | centrum miasta (tam zamieszka ją 
kiego. członkowie delegacji państw obcych) 

Punktem piątym na porządku dzien- | go domu przemysłu lotniczego, znaj- 
nym konferencji moskiewskiej jest | dqującego się w odległości mniej więcej 
sprawa rozdziału węgla z Zagłębia | 15 minut drogi od centrum. W naj:: 
Ruhry. Ostatnią sprawą, którą zajmie | bliższych dniaca przewidziany jest 
się konferencja, jest zagadnienie trak- | przyjazd korespondentów amery- 
tatu pokojowego z Austrią. Widzimy | skich, angielskich i francuskich. Z każ 
więc — pisze dalej „Daily Herald" —| <m ~~ 
że zagadnienia są skomplikowane' i 
trudne. Jeżeli świat chce uniknąć roz- 
czarowania, nie powinier spodziewać 
się zbyt wiele po konferencji moskiew. 
skiej. Najprawdopodobniej wiele za-| W dn. 3 b. m. obradował w. Domu 
gadnień zostanie uzgodnionych dopie- Poselskim w Warszawie — Konwent 
ro podczas następnych konferencji. | Seniorów Sejmu Ustawodawczego. Prze 

W MALINOWEJ SALI wodniczył Marszałek: Sejmu, W, Ko- 

Posiedzenia marcowej sesji Rady A bees Konan Seniorów, poza aprir 
ministrów spraw zagranicznych w ycd air para 
przemysłu lolniesego przy ulicy „Le. | "Rich, Ustalono, że komisje to praco 
ningradzkoje szosse* Nr. 161. W tym Sri e będą w zasadzie p STOERIPAPINE kk 
wielkim, niędawno . wybudowanym oere między sea. W ciągu DW 
gmachu, oddzielonym pasem zieleni 'i biższych dni 4 Ta b. m, — jak Pa. 
drzew od ulicy — jednej z głównych domo O zbiotą 85 Po. PAZ | PACYRZY 
arterii komunikacyjnych Moskwy —| Wszystkie komisje, poselskie celem 
mieści się klub lotników radzieckich, | ukonstyluowania władz. Komisje przy 
mający jedną z pięknicjszych w stoli- stąpią ewentualnie odrazu do bieżą- 
ey salę koncertową. W tej właśnie cych spraw. $ > 3 
„Malinowej Sali Kolumnowej” ozdo-| Konwent Seniorów zajmował się ró- 
bionej rzeźbami, będą się toczyć obra- | "nież sprawą udziału Polski w Unii 


dego z tych państw przyjedzie po 20 
dziennikarzy. 
BEVIN ZATRZYMA SIĘ 
W WARSZAWIE 
LONDYN (PAP). Agencja Reutera 
donosi, że podczas swej 5-dniowej po- 
dróży pociągiem do Moskwy, minister 
Bevin spędzi kilka godzin w głów- 
nych miastach, przez które będzie prze 
jeżdżał. Przypuszczalnie minister Be- 
vin zatrzyma się w Brukseli, Berlinie, 
Warszawie i Brześciu. 
SPRAWA GRECKA 
LONDYN (PAP). W londyńskich ko- 
łach politycznych twierdzą, że zagad- 
nieńie greckie zostanie prawdopodob- 
nie omówione w Moskwie przez mini- 
strów spraw zagranicznych Wielkiej 
Brytanii i Stanów Zjednoczonych. 


Obrady Konwentu Seniorów 


Międzyparlamentarnej. Organizacja ta, 
istniejąca od*około 60 lat, jest ciałem, 
w skład którego wchodzą jako człon- 
kowie — grupy narodowe poszczegól- 
nych parlamentów z całego świata. 
Prezesi grup narodowych tworzą w Ta- 
mach Unii — Radę Międzyparlamen- 
tarną, zbierającą się raz na rok, Na 
najbliższym posiedzeniu Unii Między- 
parlamentarnej, która obradować bę- 
dze w Kairze, w dn, 7 kwietnia b. t, 
Polskę reprezentować będzie dotych- 
czasowy przedstawiciel, znany literat 
Stefan Żółkiewski. 


„Coraz wi 


W Kolumnowej Sali Malinowej 


ecej ludzi z podziemia 
ujawnia się 


W ciągu ostatnich dwóch dni ujaw: | rozkaz do swoich podkomendnych, 


nili się w Komisji Amnestyjnej przy 
Wojewódzkim Urzędzie Bezpieczeń- 
stwa Publicznego m. in. szef oddziału 
WiN na teren Biała Podlaska, pseud. 


aby w jak najkrótszym czasie dokona 
li formalności ujawnienia j złożyli 


broń. 4% | 


W Warszawie ujawnił się m. in, do- 


„Kajtek“, dowódca 2-ej kompanii NSZ, | wódca jednego z oddziałów bandy 
pseud, „Torczyn”, działający w okoli- | „Bystrego”, Długołęski Andrzej, 


cach Łukowa, dowódca komp. NZW na 
pow, Szczuczyn, woj. pomorskie, pseud. 
„Erha“, dowódca komp. NSZ, pseud. 
„Rysiek“, wchodzącej w skład oddziału 
„Błyskawicy”, działającego pod do- 
wództwem „Ognia* na terenie Podha- 
la, łącznik WiN ną obszar krajowy 
pseud. „Andrzej“, zastępca komen- 
danta obwodu WiN w woj. białostoc- 
kim, pseud. „Kmicic i Konrad“, 
3 i 

Na terenie powiatu Działdowo ujaw- 
nił się dowódca miejscowego oddziału 
„Wilk“ wraz z innymi dwoma człon- 
kami sztabu, składając 3 rkm., 3 auto- 
maty MP, broń krótką, granaty i amu- 
nicję. ! 3 BPE 

Szef sztabu WiN z oddziału „Sępa” 
na powiat Ostrów Mazowiecki wydał 


* 

Urząd Bezpieczeństwa Publiczne- 
go na m, st. Warszawę, ul. Cyryla i 
Metodego 4 (Praga) komunikuje, że - 
w lokalu Urzędu rozpoczęła prace 
Komisja Amnestyjna dla ujawniają- 
cych się członków nielegalnych or- 
ganizacji, którzy zamiesrkują na te- 
renie m. st. Warszawy. y 

Ujawniający się otrzymują gae 
świadczenia o dokonanym akcie u- 
jawnienia się, a potrzebujący pomo- 
cy także paczki żywnościowe, ubra- 
mie, obuwie, pieniądze i ewentualnie 
skierowanie do pracy. Komisja Am- 
nestyjna urzęduje w lokalu UBP. na 
m. st. Warszawę, ul. Cyryla i Meto- 
dego 4 (Praga) w godzinach od 9-ej 
do 17-ej. 


Akcja ujawniania się w toku 


„Ryś“ — Zdzisław Pietrowski, członek 


grupy „Korwin“ (WiN) w. rozmowie 


cji, na zagadnienia gospodarcze i od- | dy. Gmach zaópatrzony jest w urzą- s członkiem komisji 


szkodowania wojenne. Na czoło wszy- | dzenia i instalacje, odpowiadające naj- 


ustąpił ze stanowiska 


stkich spraw wysuwa się zagadnienie nowszym wymaganiom techniki, 


Ta 


| Rozum a tradycja i polityce 


Zawarty i podpisany 4 marca w Dunkierce pakt angiel- 
sko-francuski jest klasycznym przykładem rozumu politycz- 
nego zainteresowanych narodów. 

Przez wieki całe dzieje obracały się wokół, konfliktu 
angielsko-francuskiego. Cały wiek XVII i XVIII, znaczną 
część wieku XIX — Wielka Brytania nie miała z Francją 
wspólnego języka. Ale gdy nadszedł wiek XX i wobec obu 
krajów, po obu stronach Kanału stanęło groźne niebezpie- 
czeństwo niemieckie, obydwa narody przekreśliły dawne nie- 
chęci i uprzedzenia, przełamały tradycje i podały sobie ręce. 

Wielka Brytania zlikwidowała także ongiś szybko swoje 
nieporozumienia z Rosją carską, gdy było tego trzeba. Albo- 
wiem rozum polityczny nakazywał ustosunkować się real- 
nie do określonej warunkami sytuacji europejskiej. Nie ro- 
biono z tego tragedii, nie pomawiano nikogo o zdradę czy za- 
przaństwo. Ta polityka przyniosła zwycięstwo w r. 1918. Ce- 
sarskie Niemcy leżały pokonane. 

Kapitaliści zachodu zatrwożeni rewolucją w Rosji, 
chcieli ratować, co zresztą było nie do uratowania: carat. To 
ich pchnęło do wojny interwencyjnej w nadziei, że uda się 
pokonać rewolucyjną armię radziecką i zaprowadzić w Ro- 
sji znowu dawne rządy. Życie okazało się silniejsze. Rosja 
Radziecka odparła zwycięsko wszystkie ataki z zćwnątrz. 
W wyniku twardego okresu przebudowy społecznej, okazała 
się zdolna do pokonania wroga ludzkości — hitleryzmu — 
działając w sojuszu z W. Brytanią i USA. 

Wszystkie narody szukają sprzymierzeńców. Szuka ich 
Wielka Brytania przez pakt z Francją, starając się na razie 
uzgodnić różnice w ustosunkowaniu się do zagadnienia Nie- 
miec. To samo państwo stoi w przededniu zawarcia nowego 
paktu ze Związkiem Radzieckim. Państwa słowiańskie zawie- 
rają przymierza między sobą w oparciu o Związek Radziecki. 
Świat cały zaczyna mówić innym, niż dawniej, językiem. 

W Polsce pokutują w niektórych sferach ciągle jeszcze 
dawne tradycje, dawne urazy. Zaślepieni romantycy 1 reak- 
cjoniści zapominają, że wiek XX stał i stoi pod grozą agresji 
niemieckiej. 

Tymczasem nie tylko rząd polski, ale całe społeczeństwo 
polskie musi wreszcie zacząć mówić językiem rozumu poli- 
tycznego. Pamiętać, gdzie wróg. Pamiętać, gdzie naturalny — 
wbrew reakcyjnym tradycjom — przyjaciel. Niech znikną 
w Polsce tradycje głupoty politycznej. Niech społeczeństwo 
polskie poczuje się dobrze w świecie, w którym zaczyna się 
mówić językiem rozumu — i językiem dobro-sąsiedzkiego po- 
rozumienia. Dorota Kłuszyńska 


ay E EEEE" 


Z pobytu polskiej 


delegacji w Moskwie 


MOSKWA (PAP). W niedzielę wie- 
czór premier Cyrankiewiez i minister 
Minc w towarzystwie szefa protokółu 
dyplomatycznego ministerstwa spraw 
zagranieznych ZSRR — Mołoczkowa, 
byli obecni w moskiewskim Teatrze 
Artystycznym na przedstawieniu sztu- 
ki Alekseja Tołstoja — „Iwan Groź- 
ny*. Znakomita gra słynnych aktorów 
tego świetnego teatru oraz ciekawa in- 
»cenizacja reżysera Kedrowa wywarły 
głębokie wrażenie na gościach pol- 
skich. 


Tow. min. Grossfeld 
wyjechał do Moskwy 


W poniedziałek, 3-go b. m. wyjechał 
do Moskwy, w związku z mającymi 
rozpocząć się rokowaniami handłowy- 
mi polsko-radzieckimi, tow, dr, Ludwik 
Grossfeld, kierownik Ministerstwa Że- 
glugi i Handlu Zagranicznego, 

Jak dowiaduje się SAP, pobyt tow. 
min. Grossfeida w Moskwię przeciągnie 
się okołą tygodnia. 


Polsko - brytyjskie 


rokowania handlowe 


LONDYN (PAP). — W po- 
niedziałek, dnia 3 b. m. rozpo” 
częły się w Londynie rokowania 
w sprawie traktatu handlowego 
między Polską a Wielką Bryta- 
nig. 


ayeme m 


Projeki 


ministra 
sił zbrojnych ZSRR 


MOSKWA (PAP). Agencja Tass 
ogłosiła komunikat o następującym 
brzmieniu: ; 

Prezydium Rady Najwyższej 
ZSRR uwzględniło prośbę przewod- 
niczącego Rady Ministrów ZSRR, 
generalissimusa Stalina, o zwolnie- 
nie go od obowiązków ministra sił 
zbrojnych ZSRR — z powodu na- 
wału pracy. 

Prezydium Rady Najwyższej 
ZSRR poruczyło tekę ministra sił 
zbrojnych ZSRR generałowi Miko- 
łajowi Aleksandrowiczowi Bułgani- 
nowi. 


—— 
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Ujawniający się czekają w kolejce w komisji 


stało się zadość 


(Film Polski) 


-_ Fischer, Meissinger, Daume 


skazani na karę Śmierci 


Leist—na 8 lat więzienia 


Wczoraj ò godz. 11,15 Najwyższy Trybunał 


ogłosił wyrok w procesie Fischera, 
Na karę śmierci skazani zosłali: 


Meissingera, Daumego i Leista. 
Fischer, Meissinger i Daume, 


Na 8 lat więzienia został skazany Leist. s 


ustawy 


o pianie inwestycyjnym 


SAP donosi: Na wniosek Prezesa 
CUP min. Bobrowskiego. Komitet Eko- 
nomiczay Rady Ministrów zatwierdził, 
a Rada Ministrów uchv'aliła dnia 22.1. 
47 r. projekt ustawy o Pańsiwowym 
Planie Inwestycyjnym na rok 1947, 
Zgodnie z uchwałonym projektem u- 
stalono ogólną wartość inwestycji, oh- 
jętych tym planem na okres 1.1.1947 
— 3B1,XW. 1947 r. na sumę zÀ. 


85,384.121.000. 
kwoty utwoczono 
dek klęsk żywiołowych w 
100.000.000 zł oraz ogólna 
planu w kwocie 260.000.000 zł. 

Projekt ustawy © Państwowym Pla- 
nie ławestycyjnym wejdzie nx pórzą- 
dek dzienny obrad Sejmu na sesji 
marcowej, 


W ramach powyższej 
rezerwę na wypa- 

sumie 
rezerwę 


Ostatni dzień procesu Fischera i to- 
warzyszy zgromadził na salı olbrzy- 
mie tłumy publiczności, Już godzinę 


przed wyznaczonym terminem ogłosze | 


nia wyroku oa „władców“ okupowa* 
nej Warszawy, sala była przepełnio- 
na. 

Kilkamaście minut po godz. 11 wpro 


wadzomo oskarżonych, którzy starali | 


«ię ukryć zdenerwowanie. Unikali oni 
spojrzeń ludzkich, Rozbiegane, nie- 
przytomne niemal oczy Fischera zdra- 
dzały właściwy jego stan psychiczny. 
Daume miai buraczanego koloru wy- 
pieki, Meissinger bledszy niż zwykle, 
ce chwila ocierał pot z czoła. Najepo 
kojniejezy był Leist. 


Narodowy w Warszawie 


OSKARŻENI SĄ WINNI.. 
W parę minut po przyprowadzeniu 
podsądnych  zadźwięczał dzwonek, 
oznajmiając wejście Trybunału. 
Przewodniczący NTN, dr. Guntner 
przystępuje do odczytywamia w imie- 
niu Rzeczypospolitej wyroku na nie- 
mieckich zbrodniarzy wojennych, czte- 
rech ciemiężycieli Warszawy. 
Najwyższy Trybunał Narodowy u- 
znał Ludwika Fischera winnym ucze- 
etnictwa i zajmowania kierowniczego 
stanowiska w zespole zbrodniczym 
NSDAP. 
` Były gubernator Warszawy jest — 
według orzeczemia Najwyższego Try- 
bunału Narodowego — winny udziału 
dokonywania indywidualnych i zbioro 
wych morderstw na ludności warszew 
skiej, znęcanią się nad nią i zsyłamią 
do obozów koncentracyjnych. 
(Dokończenie na stronic 2-ej) 


TONER TTET ATESA RE B AEA SEE A BEE EA 


Nawiązujemy stosun 


Warszawa, 4 marca, 


Zbrodniarzy ukarano . 


NAJWYŻSZY Trybunał Narodowy, 

który prawie od trzech miesięcy 
sądził czterech czołowych zbrodniarzy 
wojennych, driałających ma terenie 
Warszawy wydał wczoraj wyrok, mo- 
cą którego Fischer, Meissinger i Dau- 
we skazani zostali na karę śmierci, p 
Lelat na 8 lat więzienia. 

Obezerne "motywowanie wyroku, 
które w streszczeniu podajemy na in- 
mym miejseu, pozwala nam raz jeszcze 
stwierdzić, jak drobiazgowo I według 
wszelkich reguł przewodu sądowego 
badano winy każdego z oskarżonych, 
jak skropulatnie dociekano szczegó- 
łów 1 okoliczności teh czynów. Darno 
im przy tym wszelkie możliwości obro- 
my, wysłuchano wszystkiego co mieli 
ma swoje usprawiedliwienie. 

Sprawiedliwości więc stało się za- 
dość, choć — przyznajmy to uczel- 
wie — w rozumieniu niejednego Po- 
laka sbrodnie Fischera i towarzyszy 

. ag tak oczywiste, że szkoda właściwie 
a" Czasu, na udowadnianie im 
„ weny. ; 

A jednak dobrze się stało. sl 
Piet ę » = ę 

Budowanie nowego życia na świecie, 
a więc ! w Polsce, musi się opierać na 
poszanowaniu prawa, na kierowaniu 
się zasadami sprawiedliwości. Inna 
droga, oparia nawet na uzasadnionych 
tytułach do rewanżu I nienawiści mu- 
gtzłaby nas samych obniżyć w naszych 
oczach, musiałaby prowadzić do 
demoralizacji. 

A my walczymy przecież o przywró- 
genie ssacunku dla człowieka I stwo- 
rsonych przes niego praw. 


Kazimierz Pułaski 


NE brak w historii Polski postaci, 
których głębokie umiłowanie wol- 
mości i sprawiedliwości uznawanoby 
mie tylko w kraju, ale i za granicami, 
Tragiczne momenty w naszych dzie- 
jach zmuszały niejednokrotnie Wiel- 
kieh Polaków do opuszczania kraja — 
gdzie ścigał ich najeźdźca — i szuka- 
mia schronienia wśród obcych. 

Nie chowali się oni jednak w zacisz- 
mych i spokojnych  przystaniach 
przeciwnie, wszędzie tam, gdzie toczy- 
ła się wałka o drogie im ideały, sta- 
wali w pierwszym szeregu walczących. 
Dzięki nim zrodziło się dumne i szla- 
ehetne hasło: za Waszą | naszą wol- 
ność, dzięki nim imię Polaka w po- 
jęciu obcych znaczyło tyle, co imię 
beiownika e świętą sprawę, 

„Do takich ludzi zaliczał się w pierw- 
szym rzędzie Kazimierz Pułaski, któ- 
rego dwóchsetną rocznicę urodzin ob- 
chodzimy uroczyście w Polsce. 

On I Tadeusz Kościuszko przez swo- 
Ją działalność stworzyli podstawy 
przyjaźni i sympatii narodu amery- 
kańskiego dia Pelski — ich nazwiska 
ań są na obu półkułach jedna- 

10. 

Dlate w pamięci swoich rodaków 
pozostaną oni na zawsze nie tylko ja- 
ko wieley bohaterowie narodowi, ale 
również jako twórcy dobrego imienia 
Polski wśród obcych. 


Sir. 2 


ki handłowe z zagranicą 


po sześciu latach przerwy. 


— Jakie są najbliższe zamierzen: rwaną i dlatego zachodzi konieczność |dor W/ierbłowski odbył z czes 


Zapotrzebowanie Polski jest duże |. sense tanau zagranicznego” 


a możliwosci ek 


sportowe małe 


— Rokowania polsko - szwedzkie 
o nową umowę handlową zbliżają się 
do Końca. Warunki nowej umowy 


zawarcia porozumienia na 
przejściowy. Do Warszawy przybędą 
w marcu przedstawiciele rządu i 
przemysłu francuskiego dla przedy- 


Przedstawiciel Socjalistycznej A- gospodarczych w kraju stwarzają nie | Polsko - fińskiej są już uzgodnione i|skutowania warunków wykonyw: 


gencji Prasowej przeprowadził z tow. zwyklę dogodne warunki dla prowa- podpisanie tej umowy nastąpi praw=|nia układu polsko - francuskiego 
min. Grossfeldem, kierownikiem Mi- dzenia celowej polityki handlu za-|dopodobnie w następnym tygodniu.;oraz delegacja handlowa węgierska i | chodzi chwila, kiedy rokowania 


nisterstwa Żeglugi i Handlu zagrani- granicznego. Rozwój międzynarodo- | Jutro zaczynają się w Londynie ro- przedstawiciele radzieckiej strefy o- czesko - słowacko - polskie w 
cznego wywiad na temat polskiej po- wej wymiany towarowej zależy jed-| kowania polsko - angielskie, a w kupacyjnej w. Niemczech. 


lityki handlu zagranicznego, 


|nak w bardzo znacznym stopniu od| Moskwie rozpoczęły się już rokowa | 


— Jakie są naczelne zagadnienia Szeregu czynników, leżących poza za|Nhia 0 tymczasową umowę na okres 
sięgiem naszych bezpośrednich decy- |2 — 3 miesięcy, t: j. do czasu zawar- 


naszego handlu zagranicznego? 


— Najogólniej ujmując — naczel- | 
nym zagadnieniem naszego handlu; 
zagranicznego jest zaopatrzenie kra-| mowania stosunków gospodarczych 
|w szeregu krajów, 


ju w jak największą ilość artykułów, 
których sprowadzenie z zagranicy 
jest konieczne. W bieżącym roku mu 


simy niewątpliwie pokryć importem | podarczej współpracy międzynarodo 


część naszego zapotrzebowania na 
zboże, wyniszczenie naszego pogło- 
wia bydła będzie nas przez kilka je-| 
szcze lat zmuszało do sprowadzania | 
z zagranicy mięsa, tłuszczów i mleka. 
Sprowadzania koniecznych dla prze- 
mysłu surowców, jak bawełna, weł- 
na, rudy żelazne, miedź i t. d. są krą 
wiskiem stałym i naturalnym. Zapo- | 
trzebowanie artykułów biegowych 


nieprodukowanych w kraju jest wo-|--ą domem w okręgu Tel Avivu, szukając sprawców 


sów walut, odbudowy zaufania, gos- 


wej i normalizacji transportu. t 


zji. Intensywna wymiana towarów w|cia nowej, rocznej umowy handlowej, 
skali międzynarodowej wymaga unor | Rozmiary wymiany towarowej mię- 


dzy Polską a ZSRR, czynią polsko-ra- 


stabilizacji cen i|dziecką umowę handlową najważ- 
| opartych na stałym poziomie cen kur|niejszą transakcją polskiego handlu 


zagranicznego. Umowa z kwietnia 
1946 roku wygasa, a jasne jest, że wy 


Rozmowę przeprowadził 


okres | chosłowackim 


Rozmowy 


polsko - czeskie 
w sprawie paktu obronnego 


PRAGA (PAP). — W zwiąt 
ku z konferencją, jaką ambasa” 


wice-ministrem 
spraw zagranicznych, dr. Cle- 
mentisem, dziennik „Pravo Li 
du'* zamieścił artykuł, w którym 
czytamy: „Wydaje się, iż nad- 


sprawie zawarcia paktu obronne 
go, zostaną uwieńczone powo- 


Aleksander Rowiński. | dzeniem”. i 


ee 


| Zniesienie przymusowej służby wojskowej 


w U. 


WASZYNGTON (PAP). — 


miana towarowa nie może być prze- Prezydent Truman przesłał do 


Dramatyczne dni Palestyny 


4-letnia dziewczynka ofiarą pacyfikacji 
JEROZOLIMA (SAP). — Wojska brytyjskie. rewidują dom 


sobotniego 


bec olbrzymich zniszczeń wojennych | zamachu, w którym zginęło 19 ofiar. 


oczywiście większe od normalnego i 
obejmuje zarówno dziedzinę przemy- 
słu, jak i rolnictwa y | 

— Na czym polegają zasadnicze, 
trudności naszego handlu zagranicz- 
nego? | 

— Konieczność równocześnie po- 
krywania deficytu żywnościowego, 


|zaopatrywania kraju w surowce i do 


konywania zakupów na inwestycje, 
wytwarza niewątpliwie znaczne tru- 
dności. Są one tym większe, że od- 
budowujący się przemysł nie jest w 
stanie wzmóc produkcję na tyle, by! 
wywóz nasz pokrywał konieczny im-l 
port, À pe 
— Jakie istnieją luki w maszym 
handlu zagranicznym? 

— Niezależnie od wymienionych 
już trudności luką bardzo istotną są 
następstwa nagłego i kompletnego | 
zerwania międzynarodowej wymiany | 
dóbr z chwilą wybuchu wojny. Pol- 
ska przez sześć lat z górą była odcię- 
ta od świata i dziś z trudem tylko 
zapoznaje się z daleko idącymi zmia | 
nami, które w szeregu krajów nastą- 
piły, ze zmienionymi warunkami, po 
trzebami i możliwościami, z różny- 
mi, często chaotycznymi poziomami 
cen i t. d. Odrębnym zagadnieniem 
są olbrzymie trudności transportowe 
— lądem i morzem w całej Europie. 

— Jak powinien przedstawiać się 
idealny obraz naszych . stosunków 
handlu zagranicznego? 

— Centralna dyspozycja przeważa- 
jącą częścią przemysłu i olbrzymi 
wpływ Państwa na całość stosunków 


PAN OWINY 
LITERACKIE 


| 


Rumunia zwraca 
polskie samoloty 


Rumuńskie władze lotnicze pragną 
zwrócić Polsce kilkadziesiąt samolo- 
tów sportowych, które ewakuowane 
poza granice, szczęśliwie przetrwały 
wojnę w Rumunii, 

Rumunia odda również -60 silników 
lotniczych i dużą ilość części żamien- 
nych i materiałów lotniczych. 


Rumunskie poliwo 
dla Polski 


BUKARESZT (PAP). W końcu lute- 
go opuścił Konstancę statek „Kazbek“ 
wiozący 9 tysięcy ton płynnego pali- 
wa, p-zeżnaczonego dla Polski. Tram- 
sakcja została dokonana w ramach 
układu handlowego polsko-rumuńskie- 
go. Statek przybędzie do Gdyni około 
20 marca. 


Narady 
prezydium KCZZ 


Dziś 4 b. m. obraduje Prezydium 
KCZZ. 

Na porządku dziennym znajdują się 
m in. następujące sprawy: zatwierdze- 
nie regulaminów dla OKZZ i Pow. Rad 
Zw. Zaw., opracowany dla Min. Pracy 
i Opieki Społecznej projekt ordynacji 
wyborczej do Rad Zakładowych oraz 
sprawozdanie z działalności Komitetu 
Wyborczego KCZZ, z czym związane 
jest przypuszczalne uchwalenie rezo- 
lucji, oceniającej wyniki wyborów. 


Ich celem było — 
skończyć z Polakami 


(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1-ej) 


Za wszystkie te zbrodnie Najwyższy 
Trybunał Narodowy: skazał Fischera 
na sześć lat więzienia, dwukrotnie na 
karę śmierci i ma dziesięć lat więzie- 
nia, wymierzając mu łączną karę 
śmierci, pozbawienia praw obywatel- 
skich i honorowych na zawsze oraz 
konfiskatę mienia, 

Najwyższy Trybunał uznał w sto- 
sunku do Józeła Meissingera za udo- 
wodnione należenie do zbrodniczych 
orgamizacyj Gestapo i SS oraz kiero- 
wanie przestępczą akcją policji bez- 

wa, diokonywującej indywi- 
dualnych i zbiorowych mordów oraz 
znęcania się mad ludnością polską, w 
szczególności na Pawiaku, w gmachu 
ma Szucha, Palminach i lasach podwar 
ezawskich i zsyłanie Polaków do obo- 
zw Woncentracyjnych. Meissinger o- 
4rzymał dwukrotny wyrok śmierci, ja- 
ko karę łączną, wymierzono mu karę 
śmierci, pozbawienie praw ma zawsze 
1 konfiskatę mienia. 

Max Daume, jako ppłk. policji i za 
stępca dowódcy pułku policji porząd- 
kowej w Warszawie, brał udział w 
grzestępczej działalności tego pułku, 
a w szczególności oadzorował morder- 
skwom dokonanym na 107 Polakach 
w Wawrze i został za to skazany na 
karę śmierci, pozbawiznie praw ma za- 
weze 6 konfiskatę mienia. 

Ludwik Ledst został uznany wiemyra 
gezynależności dö puzestępczej orga- 
mkzacji, jaką była administracja Ge- 
ueralnego Óubernaiorstwa, działania 
ma szkodę obywateli polskich przez 
ustalenie granic getta oraz zesłanie do 
obozu karnego w Treblince obywateli: 
Brześciańckiego | Pilatowskiego, Za 
propa te Trybunał wymierzył 

istowi karę ośmiu lat więzienia. 
Trybunał 


mu areszt zapobiegawczy od dnia 19 
auerwca 1945 r, 
ZNALI CELE ORGANIZACJI... 
Najwyższy Trybunał Narodowy ste- 
aal na stanowisku, że wykonanie zbro 
dricseżo rodkazu władzy wyżniej ato 


postanowi? zaliczyć ekazame | ni 


zwalnia z odpowiedzialności jego wy- 
konawców, albowiem kto wstępuje do 
organizacji, zna jej cele, poddaje stę 
jej statutowi i przyjmuje pełną odpo- 
wiedzialność za działalność zespołu. 


Monstrualneę zbrodnie, dokonanej. 


przez hitleryzm, mie byłyby możliwe 
bez solidarnej działalności zespołu, 
wyposażonego w mowoczesnę środki 
techniczne. 

Prawo karne musi się liczyć z tym 
faktem i stosować surowszą represję 
w wypadku działalności zespołowej, 
ponieważ zbrodnie dokonane przez ze 
spół są znacznie niebezpieczniejsze 
dla społeczeństwa, od zbrodni indywi- 
dualnych. 

„A CELEM BYŁO — SKOŃCZYĆ 

Z POLAKAMI 

Na podstawie obfitego materiału do 
wodowego Trybunał doszedł do prze- 
konania, że administracja G. G. opar- 
ta była na zasadach, nie mających nic 
wspólnego z prawem, lecz przeciwnie, 
jej cele i metody były przestępcze. 

Świadczą o tym najdobitniej wypo- 
wiedzi Hansa Franka, który powie- 
dział, że celem Niemców w GG jest 
skończyć z Polakami. 

W innym wypadku wyramit się, że 
z 3,5 miliona Żydów polekich porosta- 
to kilka kompanii roboczych 

Niemcy dążyli do utrwalenia ewojej 
władzy w Polsce, wyniszczenia maro- 
du polskiego, eksploatacji gospodar- 
<zej kraju, zlikwidowania dorobku 


kulturalnego 1 znierczenóa tradycji aa | 


rodowych. 
Cele te mrealizowamo przy pomocy 
bezprzykiadnego terroru, niszczenia | - 


kultury i oświaty, wywożenia dorobku 
kulturalnego i artystycznego, niewol- 


stwy kierowniczej narodu polskiego, 
Hitlerowcy wymordowali 4 i % mi- 

liona obywateli polskich, los ponad 

miliona ludzi, jest dotychczas niezma- 

ny. 

Dokonano u mas zbrodni w skali nie 

spotykanej w dziejach. 


Władze brytyjskie mają na- 
dzieje, że przeprowadzenie ści- 
słej kontroli na terenach, gdzie 
przeszło 350 tysięcy Żydów jest 
w tej chwili odciętych od świata, 
musi doprowadzić do wyłkrycia 
ekstremistów. 

STRZAŁ DO DZIECKA 

TEL AVIV (PAP). Pierwszą ofiarą 
stanu wojennego, na podstawie które- 
go wojska brytyjskie mają strzelać do 
osób, które ukazują się na ulicach 
była 4-letnia dziewczynka żydowska, 
która zmarła na skutek odniesionych 
ran. Według oficjalnego komunikatu 
kula dosięgła dziecko rikoszetem. We- 
dług źródeł żydowskich strzelał do miej 
żołnierz brytyjski. 

W Jerozolimie godzina policyjna ma 
ulec przerwie od 3 do 10, aby lud- 
ność mogła dokonać zakupów. Gene- 
ral Gay, dowódca pierwszej dywizji 
brytyjskiej, stacjonujący w Tel Avivie 
oświadczył, że odcięcie Tel Avivu bę- 
dzie trwało tak długo, dopóki. akcja 
terrorystyczna nie zostanie opanowa- 
na, Wprowadzone zostało sądowni- 
etwo wojskowe. i 

Wojskowy samochód ciężarowy na- 
jechał na minę położoną na szosie ma 


"Rząd grecki za 


południu od Hadera, przy czym jeden 
żołnierz brytyjski odniósł ciężkie ra- 
my, drugi zaś lekkie. 


AGENCJA ŻYDOWSKA POTĘPIA 
TERROR 

JEROZOLIMA (5AP). We wspól- 

nym oświadczeniu eszekutywa Agen- 
cji Żydowekiej i Rada Narodowa Ży- 
dów potępiają akty terroru i kryty- 
lkują rząd palestyński za to, że dopa- 
truje wię związku między przyczyna- 
mi aktów terroru, a brakiem współpra 
cy Agencji Żydowskiej, 

Oświadczenie kończy się apelem do 
ludności żydowskiej, aby bezwzględ- 
nie zwalczała akty terroru. 

Przedstawiciele władz brytyjskich, 
mówiąc o potępieniu zamachów bom- 
bowych przez Agencję Żydowską, na- 
zywają te wypowiedzi  „krokodylemi 
lzami“, ; 

SPRAWA PALESTYNY W/ONZ 

NOWY JORK (PAP). „New York 
Times* dowiaduje się, że sekretarz 
generalny ONZ zamierza wysunąć pro 
jekt, by ONZ powołała do życia epe- 
cjalną komisję, której zadaniem było- 
by opracowanie sprawy Palestyny i 
złożenie sprawozdania ma  wrześnio- 
wej sesji Generalnego Zgromadzenia. 
Trygve Lie jest zdania, że zwołanie 
sesji specjalnej musiałoby kosztować 
milion dolarów. . > 


wiódł 


S. A. 


Kongresu pismo; w którym zale 
ca zniesienie przymusowej służ 
by wojskowej wiprowa cj w 
Stanach Zjednoczonych we wrze 
śniu 1941 e. — z dniem 1 mate 
ca 1947 r. 

Pismo prezydenta stwierdza; 
że liczebność armłi amerykań. 
skiej będzie zredukowana do 
1.070.000 żołnierzy. Wszyscy cl, 
którzy nie zaciągnęli się -do woj" 
ska jako ochotnicy, zostaną 
wikrótce zwolnieni. 

Marynarka wojenna zostanie 


Minister Skrzeszewski 
przybył do Warszawy 


W poniedziałek 8 b. m. © godz. 1868-e) 
przybył x Paryża do Warszawy mim, 
Skrzeszewski a małżonką. Ministra po- 
witali na Dworcu Głównym delegacja 
Ministerstwa Oświaty: wiceminister 
Trojanowski, wiceminister : Kraemowa 
ska i dyrektorzy departamentów. 


Śmierć podżegacza 
wojennego 


MONACHIUM (Obsł. wł.)./ Rechtberg, 
wpływowy przemysłowiec niemiecki, 
zaufany Himmlera i przyjaciel v. Par 
pena zmarł nagle na udar serca w 
swym zamku nad jeziorem Stanrberdz 
kim. 

O działalności Rechtberga, jako pod. 
żegacza do trzeciej wojny światowej, 
donosiliśmy we wczorajszym numerze 


naszego pismą. 
a A ZZ 


2; „08 


licząc na kapiłały brytyjskie 


ATENY (SAP). Koresp. Francuskiej 
Agencji Pras. stwierdza, że rola, jalką 
W, Brytania odegrała w tłumieniu re- 
wolucji greckiej z grudnia 1944, ugrun 
towała jej wpływy na rząd grecki, od 
raczając przez to zagadnienie pomocy 
w odbudowie gospodarczej Grecji, a 
jednocześnie eliminując wpływy ame- 
rykańskie. 

Od kilku tygodni Brytyjczycy dora- 
dzają rządowi greckiemu energiczną 
akcję przeciw partyzantom greckim, 
dostarczając nawet broni, natomiast 
tielktórzy brytyjscy rzeczoznawcy go- 
spodarczy zachęcają sfery greckie do 
ubiegamia się o pomoc kapitałów ame- 
rykańskich. 

Ten zwrot w polityce brytyjskiej 
wynika z faktu, iż, Grecja nie może 
rozwiązać swych trudności gospodar- 
czych bez pomocy z zewnątrz, a 
Brytania mie jest w możności pomocy 


tej dostarczyć wobec własnych trudno 


LONDYN (SAP). Odpowiedź ame- 
rykańskiego Departamentu Stanu na 
notę brytyjską w sprawie Grecji nade- 
szła do Londynu. 

Jakikolwiek tekst voty nie został je- 
szcze ogłoszony, ze słów rzecznika mi 
nisterstwa spraw zagranicznych wyni- 
ka, że Stany Zjednoczone proponują 
Wielkiej Brytanii utrzymanie garnizo- 
nów w Grecji i są gotowe ponosić 
część związanych z tym kosztów. 

LONDYN (PAP), Komisja ONZ pro- 
wądząca dochodzenie w Grecji, nawią 
zała kontakt z powstańcami. Spotkanie 
z jednym z przywódców oddziałów po- 
wstańczych „Nestorem“ odbyło się w 
pobliżu Denokes w centralnej Grecji, 
gdzie przed kilku dniami zostało za- 


W.| bitych kilkunastu żołnierzy i żandar- 


mów greckich. - 


Ponowny spadek temperatury 


wstrzymał niekezpieczeństwo powodzi 


Na całej długości WISŁY I ODRY 
prowadzone są roboty zabezpieczają- 
ce mosty t urządzenia na rzekach 
przed ewentualną powodzią. 

W czasie przejściowego okresu od- 
wilży masy wody, które napłynęły 
od strony Oświęcimia, gdzie przez pe 
wien czas Wisła była wolna od lodu, 
poziom wody podniósł się gwałtow- 
nie. Obecnie jednak skorupa lodowa 
powróciła do poprzedniej wysokości. 

Pod KRAKOWEM, pod który w 
tym okresie woda znosiła krę, specjal 
ne oddziały z całym zaparciem pro- 
wadziły akcje zabezpieczania wszyst 
kich mostów przed zniszczeniem. O- 
recnie pogotowie przeciwpowodzio- 
we czuwa bez przerwy. 

W tej chwili wskutek ponownego 
spadku temperatury na przestrzeni 


RR 


całej Wisły utrzymuje się dotychcza 
sowy stan bez specjalnych zmian. 


Prace zabezpieczające przed powo 
dzią objęły również PŁOCK i jego 
przedmieście RADZIWIE, położone 
na drugim brzegu Wisły. Chodzi w 
tym wypadku o zabezpieczenie do- 
mów mieszkalnych w Radziwiu oraz 
elektrowni. 


Wskutek ponownego obniżenia się 
temperatury stan na ODRZE mnie u- 
legł dotychczas żadnej zmianie. Za- 
tor lodowy na odcinku Brodzie — 
Będzien zlikwidowano. 


W samym. WROCŁAWIU rozeszły 
się fantastyczne plotki, zupełnie nie- 
współmierne z istniejącym stanem 
faktycznym. Odra nie jest zasilana 


w swym biegu przypływami wód gó 

skich, które: mogłyby spowodować 
gwałtowne pękanie skorupy lodowe 

KORBA RAEC is 


Członkowie komisji wysłuchali ze- 
zmań szeregu osób spośród ludności 
wiejskiej, po czym udafi się na tereny, 
znajdujące się pod władzą powstań" 
ców. 


Nacjenalizacja trustów 


w Berlinie 


BERLIN (PAP). — Nowe u- 
stawodawstwo dotyczące 'nacjo- 
nalizacji trustów w Berlinie zo” 
stało przyjęte z zadowoleniem 
przez prasą niemiecką, wychó- 
dzącą w strefie radzieckiej, 

Berliński organ związków za” 
wodowych podkreśla, iż rozwią” 
zanie problemu wielkiej własno. 
ści przemysłowej jest warunkiem 
demokratyzacji życia gospodar” 
czego Niemiec i złamania potęgi 
podżegaczy wojennych. Dziennik 
niemiecki podkreśla, że należy 


dopilnować, by nie powtórzył się . 


rok 1918, kiedy sprawa upań- 
stwowienia figurowała tylko w 
hasłach, w cieniu których siły 
reakcyjne torowały sobie drogę 
do władzy. 


lub poselski PSL „„NoweWyzwolenie”” 


W związku z ostatnimi zmianami w 
składzie władz naczelnych PSL „No- 
we Wyzwolenie“, klub poselski tego 
stronnictwa ukonstytuował się obec- 


mie następująco: przewodniczący . — 
J. Makuch, zast. — pos. B. Drzewiec- 
ki, sekretarz — pos. B. Kloe. 


Dziś w Dunkierce 


będzie 


odpisany sojusz 


'francusko-brytyjski 


LONDYN (SAP). 
towar ystwie lorda Aleksandra, 
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Minister -Bevin w | stra obrony oraz personelu brytyjskie. 
mini- | go ministerstwa spraw zagranicznych 


udaje się we wtorek do Dunkierki na 
pokładzie kontrtorpedowca „Bicester“. 
W Dunkierce zostanie podpisane przy- 
mierze francusko-bryty jskię. 

Z Dunkierki Bevin udaje się samo- 
chodem do Tournai, gdzie wsiądzie do 
specjalnego pociągu, jadącego do Mo- 
skwy przez Brukselę, Berlin, Warsza- 
wę i Brześć. 

W Dunkierce witać będzie Bevina 
francuski minister spraw zagranioze 
nych Bidault 


„ stawiciele 


PRZEGLĄD PRASY 


m i 
KTO ZABEZPIECZY POKÓL Dzie 


Pismo młodzieży socjalistycz- 
nej „Młodzi Idą" drukuje wy” 
wiad z tow. ambasadorem Lan- 
ge. Oto, jak tow. Lange precy” 
zuje obecne zadania Polski w 
polityce międzynarodowej: 

„Lady świata pragną pokoju, aby 
oddać się odbudowie gospodarczej 
t podnieść siopę życiową mas Pra- 
eujących. Polska Demokratyczna, 
Polska Ludowa znajduje się w 
pierwszym szeregu tych, którzy dą- 
żą de utrwalenia pokoju. 

W dążeniu naszym do trwałego po 
koju, robimy specjalny wysiłek w 
kierunku współpracy mas pracują- 
eych wszystkich krajów. Zdajemy so 
bie bewiem sprawę z tego, że naj- 
szczerszym | najuczciwszym zwoien- 
mikiem pokoju jest dzisiaj kiasa ro- 
botnicza, jak również inne warstwy 
pracujące. Dlatego rachuby swoje na 
zabezpieczenie pokoju opieramy na 
współpracy ciemeniów demokratycz 
mych calego świata. 

We współpracy tej młodzież socja- 
lietyczna powinna odegrać szczegól 
nie czynną rolę. 

APW ZACZYNA ROZUMIEĆ 

„Polska Zbrojna” cytuje: an- 
dersowski tygodnik A. P. W., u- 
kazujący się w Palestynie. Pismo 
to do niedawna wrogo było usto 
sunkowane do naszych Ziem Za 
chodnich. Cytowany artykuł 
świadczy o zmianie dotychcza- 
sowych pojęć przez redaktorów 
tygodnika. Oto, co pisze A. 


P. W.: 
— 1 twórcze życie 
rózżkwitło na nowo wśród zniszczeń 
wojennych. Z zadziwiającą eczywi- 
otością z ruin domów  powyrastary 
warsztaty i sklepy. Polacy we Wroc- 
ławłu, Szczecinie, Gdańsku poczuli 
gię/u siebie w domu. Ziemie Zachod- 
mie stały się niepostrzeżenie napraw- 
dę polskie | zrosty się n resrtą kra- 
ju. Ludzie zapragnęli znaleźć tutaj 
ujście dia całej swojej, nagromadzo- 
nej przes tata walki, konstruktyw- 
mej emergit. 

— Warto zastanowić się nad tym 
tołnierzom, których pożera tęskno- 
ta 1 którym trudno  zrezu- 
mieć, oe słę dzieje w kraju. Nie 
wielu z nm wie, jak | ce robić be- 
dziemy na uchodźstwie, a te ziemie 
polskie driałają jak magnes, przy- 
ciągają nas, obiecując owoce nor- 
matnej ludzkiej pracy. 5 
Wniosek jasny: trzeba wra” 

cać! 


* 


Niecodzienny, uroczysty 
przybrała w niędzielę Warka, mała 
mieścina nad Pilicą na skraju woje- 


* wództwa warszawskiego. Przez długie 


miesiące Warka była celem artylerii, 
przez długie miesiące tu, nad Pilicą 
toczyły się zacięte boje o teu przy 
czółek mostowy, 

Dsisiaj, doszczętnie nieomal gnier- 
erone iniasteezko obchodziło swe świę 
to związane s dwóchsetną rocznicą u- 
rodzin bohatera, e którym pamięć ży 
je nie tylko w sercach wszystkich 
mieszkańców tych stron, nie tylko w 
sercach całej Polski, lecz który bliski 
jest w równej œo nam mierze obywa 
telom Stanów Zjednoczonych. 

Tu w Winiarach koło Warki przy 
szedł na świat Kazimierz Pułaski bo- 
jownik ọ wolność Polski w szeregach 
Konfederacji Barskiej, który poniósł 
T ma dalekiej 
wemi amerykańskiej w walce © wol- 
mość Stanów Zjednoczonych przy bo- 
ka Jerzego Waszyngtona, 

J dlatego rocznica ta stała cię wiel 
ką manifestacją przyjaźni polsko - a- 
merykańskiej, której fundamenty po- 
łożyli wspólni bohaterowie obu naro 
dów. Połacy walczący o wolność Ame 
ryki — Kościuszko i Pułaski, 


W pałacu w Winiarach 


Cała ohyba ludność Warki. wyległa 
w niedzielę rano na stację, Specjalnym 
pociągiem przybyli z Warszawy przed 
‘Stanów Zjednoczonych — 
charge d'affaires p. Gerald Keith oraz 
członkowie ambasady, przedstawiciele 
rządu polskiego — ministrowie tow. 
Rusinek i Putek, wojewoda warszaw- 
Garncarczyk, wios prezydent War- | 
szawy Strzelecki, prezes Towarzystwa 
Przyjańni Polsko `~ Amerykańskiej 
Pankiewicz, dziennikarze krajowi i za 


z 


nów, w którym ochrzczony został 
przed dwustu laty Kazimierz Pułas- 
Mi, aż do akademii zamykającej uno 
ozystości, związane było oczywiście z£ 
imieniem bohatera. 

W częściowo zmujnowanym pałacu 
w Winiarach pod Warką, w którym 
przyszedł na świat w roku 1747 Kazi 
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Frontu Ludowego w Polsce 


W dziesiątą rocznicę zamknięcia „Dziennika Popularnego” 


Równo 10 lat temu, w nocy Z 
3 na 4 marca 1937 roku, policja 
przeprowadziła aresztowania wśród 
członków redakcji i pracowników 


warszawskiego pisma codziennego 


„Dziennik Popularny". Tych, któ- 


rych nie zdołano aresztować w no- 


cy, ujęto rano, kiedy przyszli do re- 
dakcji, mieszczącej się przy Nowym 
Świecie 62. Policja urzędowała w 
redakcji od rana i zatrzymywała 
każdego, kto przychodził do redak- 
cji. Reakcyjne popołudniowe gaze- 
ty, „Goniec“ i „Wieczór“, z trium- 
fem doniosły ọ policyjnych repre- 
siach w stosunku do „Popularnia- 
ka“, o aresztowaniach dziennikarzy 
i o „kompromitujących materia- 
łach“, znalezionych rzekomo u are- 
sztowanych. 


Jak powstal „Dziennik 


Popularny” 

Czas dziś na przypomnienie krót 
kiej, bo niespełna pięciomiesięcznej, 
historii tej gazety, która, jak żad- 
na inna może, ściągnęła na siębie 
mienawiść całej reakcji w Polsce. 

„Dziennik Popularny“ powstał na 
początku października 1936 roku, 
w okresie narastającej walki prze- 
ciw dyktaturze sanacyjnej w Pol- 
sce, w okresie walk robotniczych 
i chłopskich na ulicach miast i wst 


polskich, w okresie wojny wyzwo* 


leńczej narodu hiszpańskiego prze- 
ciw własnemu i obcemu faszyzmo- 
wi. 

Doświadczenia zachodnio - €Uro- 
pejskie wskazały wówczas  wyraź- 
nie drogę polskiemu proletariato- 
wi: tam,” gdzie ruch . robotniczy 
szedł w rozbiciu, ponosił klęski; 
tam, gdzie klasa robotnicza szłą w 
jednolitym froncie — lewica odno- 
siła zwycięstwo. 

Rozumieli to wybitni przedstawi 


ciele PP8.— Norbert Barlicki i Sta} 


misława Dubois. Powstała myśl wy- 
dawania pierwszej w Polsce codzien 
nej gazety jednolitofrontowej, do 
której redakcji wchodziliby za- 
równo członkowie PPS, jak i KPP, 
a również przedstawiciele radykal- 
nego chłopstwa i postępowej imte- 
ligencji. Ponieważ w prasie poran- 
nej rolę przedstawicielstwa lewt- 
cy spełniał „Robotnik“, a natomiast 
prasa popołudniowa składała się 
wyłącznie z gazet sensacyjnych o 
wyrażnym reakcyjnym, sanacyjno- 


o 


Puławski — symbol przyjazni 
polsko - amerykańskiej 
Ureczystosci w 


wygląd jmierz Pułaski, mieści się dzisiaj miej 


Warce 
scowe gimnazjum, 

W jednej z wyremontowanych kom 
nat pałacyku urządzono akademię. Na 
tle polskich i gwiaździstych amerykań- 
skich sztandarów — przystrojony zie- 
lenią portret bohatera. 

Po odegraniu hymnów narodowych 
powitał gości w imieniu komitetu ucz- 
czenią pamięci Kazimierza Pułaskiego 
i w imieniu oałej ludności miejscowej 
— proboszez ks, Szernoś. y 

W imientu rządu głos zabiera tow. 
min. Rusinek. Mówi o postaci bohatera 
którego pamięć czczą dwa bratnie na 
rody: polski i amerykański. Mówi © 
celach, jakie przyświecały Pułaskiemu 
i wielu innym, nieustępliwym, zagorza 
łym bojownikom , naszym aby ocalić 
ojczyznę, madać ludowi prawa, obro- 
nić 4 utrwalić niepodległość. Wolność 
człowieka | wolność narodu, to naj 
wyżore noty i najwyższe wsztości W 
obronie których walczyć  tzseba zeń 
się Pułeski A 
wej narodów i pierwszym żołnierzem 
walczącej demokracji. 

Kończąc swe przemówienie min, Ru 
sinek nawiązuje do <zasów dzisiej- 
szych, w których zasady i prawdy gło 
szone przez wielkich bohaterów wol- 
ności znajdują realizacje. 

W imieniu Rządu USA maluje syl- 
wetkę Pułaskiego — jako symbolu 
przyjażni polsko - amerykańskiej 
charge d'afaires p. Keith, Przemawia- 
ją następnie przedstawiciel Rady Po- 
lonii Amerykańskiej Edmund Nadar- 
ski, prof, Helsztyński, prezes Pankie- 
wicz. M 

Część artystyczną akademii, wypełni 
ły popisy młodzieży miejscowej ora: 
recital warszawskiego gościa prol. Ja- 
na Ekiere, który odegra! kilka wwo 
rów Chopisa, . 

Przes niedomikuńęże druwi pesya- 
chiwskii są wroczystości c, dia któ- 
rych zabrało już w wiowtstykoj sali 


wiejsa 
Dziękujemy 
organizatorom 

Cheielibyśmy pa tyri misje wyc 
dé podriękowanie uro- 


enystości, Ostatnio niestety, Hene Wy 


nym 

godę gości. Organizacja wycieczki do 
Warki była bez zarzutu i pozostawiła 
najlepsze wrażenie, . pomimo 
godzinnego opóźnienią w drodze PO 
wrotnej do Warszawy, wywołanego 
jednak t. zw, „siłą wyższą”: ezalejącą 
wichurą i zadymką która zasypała to- 
ry. D, R. 


„AREA Z (EA 


.|czelnego był Stanisław Dubois (tak- 


sześcio | 


endeckim charakterze, postanowio- |drukarnią „Robotnika“ na Ware- bezceremonialnych 
no dziennik wydawać po południu. jckiej, tłumy majdaniarzy, ażeby „Zdziwi się zapewne autor, gdy mu 
Wydanie gazety związane było o-| chwycić jeszcze mokre od farby powiem, że on i do niego podobni— 
czywiście z kosztami. Dwu ofiar- | drukarskiej gazety i rozkrzyczee |tj. cała prasa reakcyjna i jej mo- 
nym ludziom zawdzięczał „Dzien: | się „Popula...“ — zanim policja za: inopol w godzinach popołudniowych 
nik Popularny“ przebnnięcie przez j bierze nakład. Bo konfiskaty były — oto jedyna prawdziwa przyczy- 
trudne początki: zacnemu apteka- | zjawiskiem prawie codziennym. By |na powstania i życia „Dziennika 
rzowi warszawskiemu, ob. Wojcie-|ły wypadki, że całe stronice krzy:|Popularnego". Będę szczęśliwy, je- 
chowskiemu i dr-owi Jerzemu Jaku-|czały białością plam. konfiskat. Czy |śli dzięki moim skromnym wysiłć 
bowskiemu (dziś wykładowcy Łódz ;telnicy „Popularniaka* nauczyli sięikom monopol prasy reakcyjmej 
kiego Uniwersytetu), którzy przy-|czytać między wierszami, a  re-jprzestanie istnieć, a wpływy PPS 1 
szli gazecie z pomocą' finansową, |dakcja „nabierać“ cenzurę, dając |„Róbotnika* poważnie wzrosną: :. 
jako jej oficjalni wydawcy. np. pod niewinnym tytułem wiado:| Stanisław Dubois, ukochany przy 
Skł Gi” mości o starciach policji ze straj-iwódca młodzieży robotniczej, de- 
ad Redakcji kującymi robotnikami. Ale — to|maskował w „Dzienniku Popular- 
Zaczęto montować skład  redak- | rzadko udawało się, cenzura: miałainym“ pułkownikowski fałsz i obłu- 
cji. Zmieniał się on w trakciejna „Dziennik* specjalnie wyostrzo-|dę, całą zgniłą machinę systemu 
pracy, coraz nowi ludzie przycho- |ne oko i nożyce. |sanacyjnego, namiastkę parlamen- 
dzili, deklarując swoją współpracę. „Dzieńnik Popularny“ rozchodził |tu i metody reakcji. Jednocześnie 
Wydaje mi się słuszne przypom- |się po całym kraju. Redakcja otrzyjw tym okresie tow. Dubois brał 
mieć dzisiaj, kto pracował wówczas | mywała wzruszające listy od chło- |bardzo czynny udział w walce de- 
w „Popularnym“, ` pów z kresów, piszących; jak to mokratycznej młodzieży akademi- 
Jeżeli chodzi o stałych pracowni: | składają się po groszu, cała wieś, ,ckiej przeciw burdom na wyższych 
ków, skład redakcji przedstawiał | aby zaabonować gazetę, i jak ją | uczelniach i przeciw wstecznym se- 
się, jak następuje: czytają od deski do deski, chociaż |natom akademickim. 
Redaktorem naczelnym był Nor-|naraża ich to na prześladowanie| Obaj ci wielcy socjaliści zginęli 
bert Barlicki (zamordowany w O-|ze strony policji. Bo faktem było, | potem w Oświęcimiu, 
święcimiu), zastępcą redaktora na- | 


że w niektórych dzielnicach kraju Z Sona s NENES 
posiadanie legalnego egzemplarza amknięcie „Dziennika 
Oczywiście, że w fali narastają- 


„Dziennika Popularnego“ służyło 
jako dowód „komumizmu“ jego wła |cego terroru sanacyjnego taki ba- 
ściciela. stion niezależnej myśli postępowej, 
Czytali „Popularniaka' robożni: | jakim był „Dziennik Popularny*, 
cy i chłopi, czytała go imteligencja. |nie mógł się ostać. Rosnąca z dmia 
Czytali gazete i uważali 2a swoją|na dzień ilość konfiskat wróżyła 
Polacy i Białorusini, Żydzi i Ukra- | gazecie rychły koniec. Zawieszenie 
ińey. | wydawnictwa i areszty nastąpiły, 
Gazeta usprawiedliwiła swoją na- |jak. już pisaliśmy, w nocy z dnia 3 
zwę. Dzięki czemu pismo  takjną 4 marca 1937. Wydarzył się wó- 
„chwyciło”? Przede wszystkim dla- |wczas charakterystyczny fakt. Kie- 
tego, że bezkompromisowo walczy- | dy część pracowników była areszto- 
ło przeciw wszelkiej reakcji, prze- wana, a lokal redakcyjny okupowa 
ciw sanacji, endecji, oenerowi, żejła policja, kilku z nich (z Hochfel- 
zajęło zdecydowane i odpowiadają-;dem na czele), którzy na razie uni- 
ce ideom mas ludowych Polski sta- | knęli aresztowania ze względu na 
mowiskó we wszystkich zagadnie-|to, że nie byli w domu, albo rano 
niach zarówńo polskich, jak i mię-|nie poszli do redakcji, a wprost do 
dzynarodowych. |drukarni „Robotnika“, postanowiło 
W sprawie toczącej się wówczas | mimo wszystko wydać jeszcze. 0- 
walki narodu hiszpańskiego prze: |statni numer pisma, Pracowano go 
ciw Franco, Mussoliniemu i Hitle- | rączkowo, towarzysze - drukarze z 
rowi „Dziennik Popularny" z całą ;„Robotnika" pomagali, jak mogli. 
siłą przeciwstawił się — obok „Ro: |O. godzinie 12-ej ukazały się reakcyj 
botnika” — koalicji reakcyjnej pra ne popołudniówki, donoszące 0 zam 
sy. polskiej, popierającej hiszpań-|knięciu „Dziennika Popularnego“. 
skiego kata. Na dużą miarę zakrę:| W godzinę później rozkrzyczeli się 
jona była akcja „Dziennika Popu-| Chłopcy na mieście: „Dziennik Popu 
larnego* w sprawie depeszy do po-|larny" — ostatnie wydanie!!! Wie- 
zostającego wówczas w hitlerow-|Czorem aresztowano pozostałych 
skim więzieniu laureata nagrody pracowników „Popularniaka". 
pokojowej Nobla, Carla von Os-| W ostatnim numerze „Dziennika 
sietzky'ego. Pod depeszą podpisali] Popularnego“ obok komunikatu o 
się wszyscy ci, których: nazwiska aresztowaniach jego redaktorów 
ważyły w karcie kultury polskiej ijtrzy słowa przez całą szerokość 
którzy rozumieli, co -.to. jest fa- pierwszej kolumny „Wolość—Nie- 
sżyzm. Alo "| podległość — Demokracja“ świad- 
Dużo złej krwi naszemu rodzime-|czyły o tym, że walka nie jest skoń 
mu. faszyzmowi przyczynił _ plebi-| czona, że terror policji nie zdoła jej 
scyt wśród czytelników „Dziennika złamać. - t 
Popularnego“ na temat: Jakie wy-| Nastąpiły długotrwałe badania a- 
darzenie w świecie i 
roku 1936 uważają za najważniej-| udowodnić wywrotową działalność, 
sze, kto z cudzoziemców i Polaków i oczywiście bezskutecznie. W obro- 
zasłużył na pokojową nagrodę mię-j nie aresztowanych stanął oczywi- 
dzynarodową, czy czytelnik jest ża ście Mieczysław Niedziałkowski, na 
czy przeciw rządowi madryckiemu, czelny redaktor „Robotnika“, prote- 
i czy jest za czy przeciw antysemi- stując przeciwko sanacyjnemu akto 
tyzmowi. Odpowiedzi czytelników, wi bezprawia i udowadniając bez- 
o ile nie były konfiskowane, były podstawność oskarżeń. Cała zagra- 
— przegląd prasy ukraińskiej, Ha-|jaskrawym dowodem, jak myślą niczna prasa napiętnowała postępo- 
lina Pilichowska — tłumaczenia il masy ludowe w Polsce. wanie władz policyjnych. ` 
korekta. + W rezultacie sanacja nie zdobyła 
Janiszewska była sekretarką te- Dwaj wielcy socjaliści = [sie na wytoczenie procesu człon- 
chniczną redakcji, Franciszek Po- onia a = kom redakcji ani wydawcom pi- 
recki (zginął w 'czasie okupacji) 1 Baelicki i Dubois sma. nice aresztowanych zwał- 
E. Umański byli rysownikami - ka-| Ta ż 3 „|niano z więzienia. 
rykaturzystami. Marian  Bogatko sie, Oi Dolan TA Wałka trwała nadał. 
larny", robotnicza Łódź zwyciężyła 


był kierownikiem kolportażu (Zn 
strzelony przez nacjonalistów  U-|y wyborach samorządowych, dzię- 
kraińskich we Lwowie), Henryk iki jednolitemu frontowi proletaria- 
Pollak buchalterem i kasjerem, | łódzkiego. Łódzka Rada Miejska 

wybrała na prezydenta Lodzi re- 


małżeństwo  Ceaarscy — admim- 
ctratorami, Dąbrowski i Ed. Wte- | zaktora naczelnego „Dziennika Po- 
pularnego" — Norberta Barkckie- 


zaa — pracownikami  admim- 
stracji. o. Tow.. Banlicki znany był ze 
„Krakowską mutację „Dziennika a niezłomnych ani kary 
Popularnego" redagowali dr, Bole-|nych przekonań 1. dlatego óczywi- 
sław Drobner i Leon Kruczkowski. |ście władze wyższe nie chciały za- 
Pracowali w krakowskiej redakch | twierdzić tego wyboru. Zgodziły się 
poza tym Hug. Mroczek i Kaz. Na-; natomiast na.. Kwapińskiego. 
Jednocześnie . próbowano ` robić 


mysłowski. Korespondentami z po- 
la walki w Hiszpanii byli J. Wim- dywersję w PPS, przylepiając Bar- 
Ki i z. add lickiemu etykietę rozłamowca. Na 
ło pisyw do tę podjazdówkę Barlicki - odpowie- 

a : dział w „Dzienniku Popularnym" 
„Dziennika Popularnego” | Gofcowi": w artykule yp tra 
Poza stałym składem  redakcyj- 
nym pisywał do „Dziennika Popu- 
lamnego" prawie wszyscy ludzie pió- 
ra, którzy ideowo stall po lewej 
stronie barykady. Dość trudno u- 
stalić dzisiaj wszystkie nazwiska. 
Wymieńmy niektóre z nich. Jed- 
nym z czołowych publicystów opo- 
za redakcji był Jan Kios — K. Jam 
kowski z KPP. Poza tym zamiesz. 
ezeli swoje prace m. in: K. An- 
selim, L. Beremsca, WŁ Broniewski, 


że zginął w Oświęcimiu). Barlicki 
i Dubois byli głównymi przedstawi: 
cielami PPS. 

Komunistyczną Partię Polski re- 
prezentowali: sekretarz redakcji 
inż. Szymon Natanson. (zginął 
podczas okupacji) i Wiktor Grosz 
(obecny dyrektor dep, prasowo- 
inform. w MSZ). W. Grosz 
był w redakcji zast. sekretarza 1 
współredaktorem technicznym, po- 
za tym pisał stale felieton. Dział 
ekonomiczny prowadził tow. Julian 
Hochfeld (ps. J. Klein), obecny re- 
daktor naczelny „Robotnika“, Tow. 
Hochfeld był jednocześnie współ- 
redaktorem technicznym pisma. W 
dziale chłopskim pracowali inż. Bro 
misław Drzewiecki (obecnie prezes 
PSL „Nowe Wyzwolenie") i Mariam 
Kubicki — ps. Marcin Sekora (obe 
cnie poseł na Sejm z ramienia SL). 
Działem literackim kierowali: Wam 
da Wasilewska i Lucjan. Szenwałd 
(zginął w Iej Armii). Redaktora- 
mi odpowiedzialnymi byli: począt- 
kowo Pollak, a później Władysław 
Pietrzykowski (zginął w czasie o- 
kupacji). Przegląd prasy robili w 
różnych okresach: St. Dubois, Wł. 
Pietrzykowski i Leszek Raabe 
(wszyscy zginęli). Felieton sądowy 
pisał Stanisław Jerzy Lec — ps. 
Stach (obecnie attache prasowy 
Poselstwa R. P. w Wiedniu), W 
dziale miejskim i reportażu „praco: 
wali Zoja Biger i Marek» Winter 
(zginął w czasie okupacji). Jamina 
ironiewska pisała recenzje litera- 
okie 1 opowiadania dla dzieci, Mı- 
chat Szyszko (b. wiceminister ro. 
nictwa w Rządzie Jedności Narodo- 
wej, zmarł w ub. roku) prowadził 
sprawy zw zaw. Zygmunt Sobo- 
lewski — dział sportowy, niżej pod- 
pisany — ps. Joter — dział akade- 
micki, Stefam Esmanmowski pisywaa 
recenzje teatralne, Bosak — kino- 
we, Kudła (zginął) —teatralne, Ja- 
kira — rozrywki umysłowe, Gałan 


* 

Kiedy wspominamy dzisiaj hi- 
storię „Dziennika Popularnego“ zZ 
perspektywy dziesięciu lat, z per- 
spektywy straszliwych zmagań © 
wolność okresu okupacji i gatsiej- 
szych naszych doświadczeń w bu- 
dowie Ludowej Polski — dochodzi- 
my do wniosku, że pismo to, jako 
narzędzie walki ludu polskiego do- 
brze spełniło swoje zadanie, że, lu- 
dzie, kierujący tym pismem słu- 
sznie pojęli swoje zadanie. Wielu z 
tych ludzi nie ma dziś pośród nas. 
Zginęli w mroku okupacyjnej no- 
¡cy i nie dożyli dnia, który byłby 
|dla Nich spełnieniem Ich marzeń, 
Ich. walk, Ich Dzieła. 


JERZY RAWICZ 


TUR w Belgii 


"kulturalnym ośrodkiem polskich emigrantów 


siada Oddziały rozsiane po wszy 
Uniwersytetu Robotniczego ij stkich departamentach Francji, 
Rady Ńarodowej Polaków we, gromadząc w nich dużą część 
Francji stworzono nowy ośro-| postępowej emigracji polskiej. 
dek TUR-u na wychdośstwie, 
w Belgii. 

Celem placówki jest szerze- 
mie wiedzy o Polsce Arco sf 
misnie ze współczesn 
blemami Macierzy ków 
50-cio tysięcznej emigracji (głó- 
wnie górnicy), którzy pragną w 
najbliższym czasie powrócić do 
Ojczyzny. . 

Placówka ta współpracować 


będzie z TUR-em we Francji, 
który w tej chwili posiada już 


Z inicjatywy Towarzystwa 


senator partii demokratycznej Ri- 
chard Russel wysunął projekt, aby 
W, Brytania, Szkocja, Irlandia i Wa- 


Gazeła „chwyciła” lia przyłączyły się do Stanów Zje” 


Już od pierwszych — numerów | R 3 dnoczonych. Sen, Russel tłumaczy pro 
„DziennikPopularny* — „chwycił“, długoletnią tradycję i bogate | jekt swój obawą przed rozpadnięciem 
Nakład — początkowo / 10.000 —| doświadczenie w pracy oświa-|się imperium brytyjskiego i niemo- 


rósł z każdym dniem i dochodził w|towej. Prowadzi on dwa Uni- |żnością wykonania przez imperium 
ostatnich tygodniach do 80 —100| wersytety Powszechne i 11 U-'swych zobowiązań międzynarodowych. 
tys. Już przed l2ą czekały przed| niwersytetów Niedzielnych, po- Russel proponuje, by Wspólnota Bry- 


w Polsce w|resztowanych, którym starano się | 


RPEZECKAZEWETC"TR" 


z teki wspomnień 


Osobliwy sau 


Mija już 20 lat 6d czasu gdy Boy 
Zeleński >żaimicjoważ propagandę 
t. zw. świadomego macierzyństwa”. 


wiwisekcji*': | Bezrobocie szalało, nędza rosła % 


| każdym dniem, szczególnie silnie 
(dotykały ciężkie wai unii mate, iat- 
|ne klasę robotniczą w Polsce. Trze 
ba było bić na alarm i czynił te 
| Boy-Zeleński. 

| Powstawały wówczas Z 
lwy Żeleńskiego poradnie świadome 
go macierzyństwa, przede wszyst 
|kim w Warszawie, gdzie założyła 
je ś. p. tow: dr. Budzińska - Tylice 
ka, w Katowicach, 
gdzie inicjatorką była tow. Gołąbo- 
wa. W tych poradniach przeprowa» 
jdzano badamia zgłaszających się ko 
biet, radzono im -odpowiednie środe 
iki, rozdawano popularne książecz= 
ki, pisane przez wybitnych lewa: zy, 
jak dr. Rubinraut lub dr. Siqczio+ 
wa itd. 

Rozgorzała wtedy w całej Buro 
pie walka przeciw ustawom, |.tóra 
| pisane kilkadziesiąt lat wstecz a 
przez ludzi obcych doli robotniczćj, 


przewidywały wysokie kary więzi. 
zabiegów. 


mia za przeprowadzenie 
sztucznego spędzania płodu, Jeg- 
nym z tych, który w Niemczech 
wałczył na swój sposób ze słynnym. 
paragrafem 14 ustawy niemieckiej, 
był znany dramaturg, Fryderyk 
Wolff. Napisał on w r 1929 sztukę 
p. t. „Cyankali”, która obiegła naj 
| większe sceny w całym świecie. 
Treść „Cyankali* prosta: Dziew- 
czyna z „ludu“ zaszła w ciążę i w 
dała się o radę do pokątnych akur 
szerek, które „zabieg“ przeprowar 
dziły w warunkach  niehigienicz- 
nych 4 spowodowały ciężką choro- 
bę biednej dziewczyny. Po cudoue 
nym wyzdrowieniu stanęła dzie.» 
czyna przed kratkami sądowymi, 
Istniała w Krakowie, w Domu Ro 
botniczym PPS, scena amatorska, 
która była inaczej prowadzona nið 
zwykle. Robotnicy kusili się na pœ 
ważny repertuar, a mie tylko na 
wesołe jednoaktówki. I w tym bum 
towniczym Krakowie postanowior 
zagrać „Cyankali*. Zakuczało w 
burżuazyjnym światku - przeciw 
„zsgorszeniw' Dewotki groziły nam 
zdemolowaniem lokalu partyjnego. 
Ale młodzieży TUR-owej nie prze- 
straszyły grośby dewotek. Orgame 
zacją przedstawień zająłem się pod 
warunkiem, że grać będą sami To 


botnicy, a tow. Wanda Szymańska» 


Wasilewska znajdzie odpowiednie: 
go kierownika literackiego. Zmala- 
ała go „Dziunka* w osobie dzisiej 
szego.. premiera, tow. Cyrankiewr 
cza. Sztuka: poszła świetnie. Wiele 
przedstawień odbyło się przy peb 
nej- kasie, z ARA 

W Krakowie huczało. F oto a, 
dodatek zorganizował Związek Nie 
zależnej Młodzieży Socjalistycznej 
(ZNMS) w sali Kopernika na Uw 
wersytecie Jagiellońskim publiczny 
sąd nad paragrajem tih. 
znaleść oskarżyciel publiczny, zna» 
leźli się obrońcy oskarżonej (o to 
nie było trudno), musiał się zna- 
|leść trybunał wyrokujący. Słucha 
|cze, przeważnie młodzież uniwersy* 
tecka, stanowili 
łych”, decydującą tylko o winie o- 


skarżonej. 

Na godzinę przed żapowiedzia- 
nym terminem sądu publicznego 
wielka sala Kopernika wypełnionu 
była po brzegi. Zaczął się sąd. 
„Przewodniczącym trybunału był 
deisiejszy prezes Rady Mimistrów, 
Przedstawił on: genezę procesu i w 
dzielił głosu „prokuratorowi“. Prò 
kurator — w mojej osobie — miał 
wyjątkowo przykrą rolę, ponieważ 
na krótki czas przed tym publicz 
nym sądem wyszedł s więzienia. 
Obrońcam byli tow. Wanda Wasi 


lewska, robotnik murarski, dzielny 


OMTUR-owiec tow. Marian Bogatko, 
tow. Gołąbowa; wotantem w Try" 
bunale ZNMS-owiec, tow Aleksan- 
der Papier. Ta „rozprawa sądowa” 
wywołała burzę w mieście. Rzecz 
prosta, policja zakazała powtórze- 
mia „sądu. Rektor . Uniwersytetu 
pieklił się przeciw inicjatorom á or 
ganizatorom. 


Walka nasza na odcinku świado: - 


mego macierzyństwa stała się CczQq+ 
stką „krakowskiej legendy", jed- 
nym z dowodów więcej ma bojo- 
wość krakowskiej PPS, na śmia- 
łość zamierzeń, bogactwo inicjaty- 
wy. Tow. Bogatko 4 Papier £amoT- 


dowami zostali w czasie okupacji, 


tow. Cyrankiewicz premieruje, tow. 
Gołąbowa pracuje żywo w PPS, 
tow. Wasilewska jest za granicą 
4 działa jako wybitna Uteratka, a 
ówczesny „prokurator“ -— „przepra 
aso, że jeszoze ołągle żyje...". 


Dr. BOLESŁAW DROBNER. 


—— 


Fantazje amerykańskiego senatora 


Chce przyłączyć W. Brytanię do USA 


‘N, JORK (PAP). W wywiadzie x re- |tyjska w owym łonie rozpatrzyła © 
daktorem dziennika „Constitution“, | wantualność 


' pezylgczenia stę dy Sta- 
nów Zjednoczonych. 


3 m = a 


Na RIPD 


ofiarowali 


Pepesowcy zatrudnieni przy rozbtóe 
ce Dworca Gł. — 4000 zł. Ob, Jakue 
bowska — 250 zł. 


w- Krakowie, ' 


Musiał Się 


imicjaty- 


-~ 


„ławę przysięg= 


Polityka cen i 


, 


U 


x 


| gnajdujących się pod zarządem pen- 


kursy walut 


Trzeba zerwać z polityką fikcji 


W Mr. 64 „Drienntku Bospodnreze- |nitkam ga pemozą środków admini- 


go” melag? się interesujący artykuł p. | stracyjnych i 


bo tak długo, póki 


Stefana Garczyńskiego p. t „Dolar = | podat nie zbliży są do- popytu, 


100? = 500? == ?7*, w którym sutor 
polemisuje s temami dra W, Fajansa 
w sprawie kursu przeliczoniowego wa 
lut zagranicznych w Polsce i docho- 
dzi do przekonania, ńe „dwa różne 
światy gospodzrero wymagają rót- 
mych kursów”. 

Susznie zupełołe amator artykułu 
wiąże ragadniemie kursu walut z £a- 
gadnieniem struktury cam, Wypowia- 
da on pogiąd, że „ony przemysłu u- 
opołecznionego muarą być eręsto w- 
trzymywańe na poromis artucznie 


Kronika 
Gospodarcza 


W PRZEDEDNIU KONFERENCJI 
HANDLU ŚWIATOWEGO 
Komitet dla przygotowania konfa- 


_ wencji gospodarki światowej roepocz- 


mie swe obrady w Genewie 10 kwietnia 
r. b. Obrady będą tajna, a wysłano 
saproszenia do %0 krajów, m. ta. i 
Związku Radrieckiego, który w swo- 
ta czasie mie wysłał | przedetawiciela 
„ba pierwacą omeje wapomaianego komi- 
totu: i 


Na konferencji tej w pierwszym rag 
dzie będzie wyjaśniona kwestia, jakie 
istnieją obecnie możliwości dla wza- 
jemnego obniżenia oet i innych ogra- 
móczań w dziedzinie handłu. 

REORGANIZACJA ` 


W ZJEDNOCZENIACH PRZEMYSŁU 


Minister Przemysłu zarządził utwe- 
rzenie Zjednoczenia Przemysłu Farma 


wej i płanowego działania zakładów, 
produkujących środki farmaceutyczne, 
a stanowiących własność państwa lub 


miejącege Zjednoczenia Przemysłu Or- 
ganicznego i Fermacoutycznego, które 
mosić będzie nazwę Zjednoczenia Prze 
mysu Organicznego i koordynować 
będrie gospodarzę przemysłową zakła 
dów, stanowiących własność państwa 


HANDEL ZAGRANICZNY 
STANÓW ZJEDNOCZONYCH 


jednoczonych w roku 1946 osiągnął 
0.738 mił. dolarów wobec 9.806 mił. 
doląrów w roku 1046, obniżył się 
więc e 0,7 proc. Neleży jednak uwzglę 
dmić, że Stany Zjednoczone w okre 
sie pierwszych 75 miesięcy w 


„| wiele odbiega od popyt; 
y | nistracja regulujące oeny me warun” 
so 


póki więc zniesiemię tej komtroli spo- 
wodowałoby gwałtowny skok een“, 

Można by sądzić, że struktura cen 
w Polsce polega na mosunkowe mis- 
kieh oenach wytworów przemysłu pań 
stwowegy i wysokich eenach wytwo- 
rów przemysłu prywatnego, fe matem 
mamy de <zynienia s dwoma poricina 

Sprawa jednak afo Jest sk proste. 
Wytwory przeriysłu pa eg» pò 
siadają jeszcze do „dziś dnia w nie- 
których driedzinach mieką cenę astyw 
ną Í wyżmą cenę & sw. kóenercyjną, 
która w zeradzię ma pokrywać koszty 
własne  wytwórarości I dodatkową 
nadwyżkę przesnacronę na finansowa 
nie m, ia, Fundusru Aprowizacy jnego. 
Przeważnie jednak i ta cena komercyj 
na jest jeszcze niższa od ceny wolno 
rynkowej, Wskutek tego powstaje okaz 
zja do dodatkowej roupiętości pomię 
dry ceną, po której pierwszy wolno- 
rynkowy odbiorca nabywa wytwory 
przemycłu państwowego, przesmaczone 
ma sprzedat komercyjną, a ceng, po 
której s atwością może je zbyć. 
Zjawisko to jest niewątpitwie jednyca 
z głównych śródeł akumulacji  érod- 
ków cbretowych w ręku warstwy Ł 
mw, spekulantów, akumulacji, która w 
bardzo poważny sposób cizży ma na- 
Szym rynku finansowym, utrudnia rae 
fonalną politykę płae i kosztów utrzy 


mania, wpływa ma popyt na  wniuty 


Obee ma ctarnej głełdzie, a tyra ss- 
mym doprowadza do śrułbowania 
czarno `- giełdowego kursu dolara 
ponad poziom wynikający s realnej sl- 
ły nabywczej dolara ma granieą. Zja- 
wisko to ma zresztą swoję głębsze 


'|przyczyny także w dysproporeji po- 


między realnymi kosztami produkeji 
sektora państwowego I prywatnego 


dzenia sa pracę w sektorze państwo- 
wym, niższe koszty | większa łatwość 
nabycia surowców ttp.). 


Zaćmienie sytuacji 
rynkowej 


W rezultacie tego stanu rzetwy ma 
stępuje eałkowicite zaćmienie sytuacji 
rynkowej, proporcji rzeczywistych 
kosktów wytwórezości w poszozegól: 
nych przedziębiorstwach I stosunku Te 
alnej wartości wynagrodzenia za pra- 
eq i usługi w różnych sektorach dria. 
łalności gospodarczej, Nie można pezy 
rówmać tej zytuach do męńnej wody w 
której najlepazy start posiadają czyn 
miki najmniej uerciwe 1- najmniej 
pezeż to pożądzne w tychu gospodar- 
czym. Trzeba sobie nareszcie jasno 
zdać sprawę z tego, że administracyj 
ne regulowanie cen ma senes wtedy, 


'kiedy jest ukuteczne, a skuteczne być 


mote tylko wtedy, gdy: 1° podaż mie 
P admi- 


Źródła piętnować wazelkie nadużycia. 
Otóż należy niestety stwierdzić, że 
żnden s tych sech wmmnków w na- 


(istotnie lub pozornie niżsre wynagro. | 


poz”. da cię zrealinować mp, w 
postaci odpowiednieh rabatów, stoso- 
wanych dia poanczególnych kategorii 
odbiorców. 

Jak z powyłszego naumowania. wi- 
dać, nie godzę się s autorem eytowa- 
nego na wstępie artykułu, Gg do jego 
tezy komiecznośći utrzymania rółnych 
poriomów oen dla „dwóch różnych 
światów  gospodarezych”, Ponieważ 
zad te wisinie tema stanowi podstawę 
argumentu autora m utrzymaniem 
dwóch różnych kursów walut, przeto 
sądzę, i wnioeok autora w tej ostat 
niej sprawie mogę uważać sa myluy. 


Ujemne skutki zbył 
niskich kursów walut 


Przechodząc teras do omego saged 
nienia karsów, pragną stwierdrić, że 
utrzymywanie nieproporcjońalnie mis- 
kiego kursu walut obcych w Polace, 
nie odpowiadających realnemu stosun 
kowi siły nabywczej tych walut sa 
granieą i słotogo w kraju, z koniecx- 
ności prowadzi dy dwóch  sacadni” 
erych  ujemmych skutków, Po pierw 
ata, hamuje pezypływ dewis sagre- 
nicznych, które mogłyby być kierowa- 
na do kraju w postaci  oczezędnodeł 
naszych emigrantów, darów rodin- 
nych i charytatywnych i w postaci go 
spodarezę urasadnionych lokat, Pe 
wtóre, stwarzą pozory nierentowności 
eksportu bardzo szerokiegą wachlarza 
| towarów, pochodzących c rynku wol 
nego i pozory nadmiernej rentowności 
wszelkiego importu, niemależnie su- 
pełnie od jego istotnege uzasadnienia 
gospodarczego. Różnego rodzaju pół- 
środki stosowane obecnie, nigdy mie bę 
dą mogły całkowicie uzdrowić sytu- 
acji, nie mówiące jut o tym, te muszą 
byś:połgezone se skomplikowaną i esze 
sto dzizłającą jake mineowolmy hamu 
lec, proceduwą. 


O prze'rzystość buchalterii 
narodowej 
Przejrzystość buchalter zarodowej 


jest jednym z podstawowych, postula- 


tów, które muexzą być. uwzględnione 


przy rozpatrywania tego nagadnienia. 
[Trzeba zdać sobie sprawę x tego, że 
mie me gorszej metody w zprawach 
| gospodarczych, jak Imdzenię samego 
siebie, Jeże! ktoś powiada, te prrs- 
mysłowi węglowemu wystarczą pezy 
aksporcie przeliczenie. cen osiąganych 
za granicą na złote po kursie úrsedo- 
wym, a nawet niższym od wrzędowe- 
go, i Że dzięki temu otwiera się mod- 
ność ustalenia krajowych cen su.0w- 
ców importowanych s zagranicy ma 
stosumkowo niskim pyriomie, komiecz 
nym. die odbiorców tych surowców —- 
to oznacza to tylko, że ofiarna praea 
maszych górników pozwala usm utrzy 


— 


Rozbudowa przemysłu 


mad kosuty wiacoe pwadnkeji węgla 
ma poziomie reninie ẹ wiele miższywm 
od kosztów produkeM węgie za grami 
cą z jednej stromy, oras śe zmuszeni 
jestemy 


pe 
pokrywających preałnego kosztu beh 


nabycia, Musimy i możemy tak czynić, | 


ale powtkaniśmy wiedzieć, te jest wiad 
mie tak a mie inaczej. Państwo, jako 
przedsiębiówua węglowy, może i po 
winno przeznaczać ryski z eksporta 
węgia na alimemtowanie innych swo- 
ich przedalebiorstw, które tego wyma 


W przededniu 
Targów Poznańskich 


((GR.) Targi Poznańskie będę w 
naszym życiu gospodarczym bardzo 
ciekawym wydarzeniem. Wykażą 
one masz dorobek w odbudowie, « 
jednocześnie będą miały wpływ na 
roswój massych stosunków handlo- 
wych ma rynkach międzynarodo- 
wych. 

Dotychowas spocjalne stoiska. sa- 
mówiły na Targach: Rosja, Fran- 
cja, Jugosławia, Włochy, Meksyk. 
Podobno e jest również 
udział Danii, Sswecji, Holandii, Am 
oi, Belgii, Stanów Zjednoczonych, 
Bulgari, Rumuni, Finlandii, Szwaj 
carii, Argentyny, Luksemburgu, W- 
giptu 4 Palestyny. 

Zainteresowanie Torgam jest 
tym większe, że na ryniń miedzy- 
narodowe 'wkroczyliśmy, jako je 

A 


Odbudowa 


na polskim wybrzeżu 
W ciągu r. ub. odbudowano w Gdy- 

uł 60.900 mir. nabrzeża, w Gdańsku 

zań © tys. mir. Poza tym postawiono 


geja; nie powinno jednekń poddawać |1$ magazynów e powierachai 83 tys. 


sią złudzenia, be owe inne przemysły 
same cię filmansują, erczególnia jetoi 
słudzenie tę prowadzi jodnocteinie do 
mebezpieczeństwa snkamowania im- 
nych eksportów poza węglem, wb do 
niemmiejszegę niebezpieczeństwa de- 
puazemanią importów poromię korzyet 
nych, lecz realnie nieunxzzadnionych. 

Nie umiem powiedzieć, jaki kurs 
przeliczenia wałut zagraniemych w Po! 
sce należy w chwiM obecnej uznać ża 
uzasadniony, cądzę „Jednak, te ma pe- 
wno mie będrie to kurs kientyczny s ©- 
Becnym, Sądzę także, że męskie | ed- 
wadme serwanle g polityk fikeji w ty 
ciu gospodarczym na każdym polu, a 
wałem narówno w uskresie złudzenia, 
że w unerczych rorminrach możemy 
skutecznie regulować cemy _sdmtni- 
stracyjnymi środkami, jak | w sakre 
sie słudzenia, fe fikcyjne mstalenie 
kursów mienia cośkolwick w real- 
mym układzie kosrtów importu í eks 
porta — może przynieść naszemu ży 
ciu goapodarczemau tytke pozytywne 
wyniki, 


Dr, Jam Flelentewskd 


m a 


] 


Wielka fabryka wagonów Cegielskiego 


Fabryka Cegielskiego 


arw. sredo. w Gdańsku, eraz 26 e po- 
wierzchei 10.500 mir, sode. w Gdymi. 

W obydwa portach doprowadzono 
do porządku 36 dźwigów. Więkęzość 
postawicmych budynków jest zupelnie 
nowa. > 


Ponadto w Gdańsku postawiono dwa 
magazyny wzdłuż kameżu, dzięki czemu 
możma będzię wyładowywać większą 
ilość okrętów nit dotychczaa. 

Gdańsk będrie miał wkrótce najno- 
wocześniejsze doti w Europie, 


Polska na ryn 


sdobywając juć sobie dobrą opinię 
Więkazość państw, które sgłosiły, 
bądź prowadzą rozmowy w spra 
wie zgłoszenia swoich stoisk jug 
od pewnego czasu pozostają s nama 
w- stosunkach handlowych. 

Nie należy zapominać, że Targi 
mają dla nas również duse snacze 
mie polityczne. Polska w ciqgu bar 
dzo krótkiego czasu przestawiła sty 
na nowy: supełnia i me stosowany 
wigdzie model gospodarosy. Syste 
my stosowane w mas, spotkały eig 
w całym aseregu krajów s dużymi 
zastrzeżeniami i wieufnością. Stara 
legendy, tkwiące głęboko w mew 
talnośoł wychowanków  „Jasnącega 

“tkwig 


swiata”  kapitalistycznego 
głęboko w meontalnosoi 
które nie sdobyly się na tak zasadh 


ów, |niose przemiany. Wroga nam pro» 
obniżyć 


paganda usiłuje 
naszych wysiłków. 

Wystawa naszej dynamiki i ah 
twórczych, jakimi będą Targi Po 
snańskie, wykaże różnice międsý 
gospodarką naszą, a opartą na ki 
pitałach prywatnych, wykaże gowa 
$ne snaczonie przystosowania go: 
apodarhi dò wymagań wepdłossana 
go życia. 4 

Już som fakt, to w oiqggu tah 
krótkiego osasu po odsyskamiu nis» 
podległości, go respoczęciu odbuda» 
wy missosonego oałkowicie kraj, 
jesteśmy w stanie wyciąpić wa je 
rum międzynarodowe 


go stanowiska, że w dzisiejszych 
warunkach nie me śadnych możli 
wości wórsymanią atarych form, 


kach 


'._ międzynarodowych 


ANGLIA, USA, NORWEGIA, 

Wydriał Zagremiczny „Społem* m- 
kupił w Anglii 36 proe azotan amo- 
nu, Prowadzone są pertraktacje w 
sprawie zakupu mewozów w Stanach 
Zjednoczonych oraz Norwegii w ra- 
mach zawartego ostatniy nkładu hem- 
dtłowege polsko - norweskiego, Pras- 
prowadzenię tych tmnsakoaj umożli- 
wi? Poloee Międzynarodowy Komitet 


oma m A 


dostarcza naszemu taborowi 


koleje- 


wema newe wagony. Obok — fragment 5 pras przy teezeńiu kél 


maszynowego 


jest nakazem naszej gospodarki 


Zasoby 
rzyły dlą 


surowcowe Polski stwo | btrotechniczny, oo' jest zwiężane sil 
przemysłu wa-|nie z rozwojem energetyki; 


CRY wobec grożącege 
mam deficytu przydzielit Polsce at 
rok 1047 nawozów asotowych w {ot 
ol 15.600 bom cxystęgo azotu, 
Allokacja powyższa dotyczyła Sm. 
nów Zjednoczonych, Anglii, Norwogił, 
Belgii | Kanady, jednak Komisja dla 
Realizacji Pianu Importowege po ca 
sięgnięciu opinii 
sartów 


Zawarty w Warszawie ukiad handie 
wy polskę - morwaski przewiduje, te 
sarównę strona polska jak | worweską 
mogą swiękazyć kontygenty twwarów 


ułatwienia fankejonowania. 
wkładu, udzielają , : wzajemnie 
kredytu de wysokedei 1500.000 kem, 
norw, 


Kieżyty: towóewe PN Host 
wynoazą ekolo 4 miia kor. norw. 
Ceiem ułatwienie wuajsstnej wyata 
ny, powolana postała ksaniaja miesat 
na polake - morwsska, 
3 WĘGRY 
W nmajblitazym ezasto mamy. skrzyu 
mać s Węgier mnosnę dostawy siem 
bielącej, potrzebnej dha przemysłu © 
lejarakiego, oren urtykutów farzance= 
utyeznych, 3 


rozwoju 
runi dodatnie, czego dowodem m.| Przed wojną, kiedy bylikny wl: 


- 1045, znajdowały się 


wynosił 4, 


« gmilj. dolarów wobec 4.136 milj. dola. 


rów w roku 1948, podmiónł się więc o 


WYKUP AKCJI 
WPAŃSTWOWIONEGE 
RUMUŃSKIEGO 
BANKU EMISYJNEGO 
Rumuńskie mónietoretwo skarbu po- 


. Mawio bankowi enmisyjnemu do dy- 


aposyoji manę okolo 0 miliardów bei 
dia wykupu z rąk prywatnych 200 tys. 
akcji. W. nastąpi na podstawie 

redniego kursu z roku 1948, 

CIEKAWA USTAWA 

© SPÓŁKACH AKCYJNYCH 
W EGIPCIR 

Parliament egipoki przyjął cstatnko 


nową ustawę o spółkach akcyjnych. 


Ustawa m przewiduje, że 40 proe. 


kawe ograniczenie, wyrażające się w 
tym, iż jedma osoba może być azłon- 
- kiem rady madzorozej uajwyżej odzniu 


O likwidację wiel ości 
poziomów cen 


używa, mówięe o różniezkowej taryfie 
kolejowej esy turyfie optat sa ke- 


(lm. jest szybkie tempo jego rozwo | stosunkowo gorszym położeniu, niż 
ifu Co prawda, jeżeli chodzi e ru |dziś pod względem tych możliwo- 
dy żelamme, nie jesteśmy samowy- |ści, polski przemysł elektrotechni- 
starczalmi, gdyż pokłady znajdują: |emy xaczął się rozwijać bardzo do- 
ce się na terenie Polski, są nisko- |brze. Niestety, miało to miejsce w 
procentowe, jednakże posiadamy |cknesie wojny celnej polakomiemie- 
duże zasoby rud kolorowych, wę-|ckiej. Natychmiast bowiem po jej 
gla a nawet te niskoprocentowe |zakończeniu, gdy ma skutek umów 
rudy żelazne stanowią poważne bo- |handlowych zostaliśkmy  zasypani 
gactwa. ę przez Niemcy artykułami elektro- 


ny rozwija się całkiem nieżle i pro 
dukcja jego wzrasta. Posiadamy © 
becnie około 17 zakładów produku- 
jących, jednakże należałoby ror 
szerzyć zakres ich działania. 


wa importu wysoków: 
przyśpieszona, 


tran- | bardzo zilnie, powodując masowe 
nispoatrzebne kło- | bezrobocie w przemyśle metalurgi- 


poty i straty, emym i elektrotechnicznym. 
srobić jednego kroku bia zagrant) © tym wiemy chociat- | Nam import w tej dziedzinie mu- 
cznych maszyn. by z doświadczeń s budową węzła |si być traktowany wyłącznie, jako 


y- > iy żliwość produkcyjną, lecz również 
Musimy równięż więcej wwagi NOWINY ulę na niepotrzebne wy- 


1 dolara) netalowe także cny na wazy 
stkie artykuły, Ceny tę znajdują się ną 
|bardmę wysokim poziomie, a w wielu 
| wypadkach przekraczają dwukrotnie 


z Węgrami. 

Wobes faktu, że Węgry nio posiada 
ją rapołnie soli—sapotrzcbowanie ich 
wwłaszoza ma 20! przemysłową jest bap 
dzę dute, w zwiąsku z qrym rozważa 
ne są obeanie możliwości jaj importu 


rokowania handlowe pob- 
dko-eawodnkie, wohbodsy chemie w sie- 
dium końcowe. 


ge, kredytowagę | wegiowego, Jeżeli 
dodi o dotychczasowo obroty ham 


+. |dlowe se Suweaję, "te wodłog danych 
rocznie, 
sł. 


pod komise grudnia roku ubiegłego 
dostawy rudy  telasnej so Srwecji 
wxzroeły dę 917.408 tom, osiągając ch. 


Szwecji znaczne fodoli śledzi | ryb, 
akstreńtów garbnikowych, łożysk kul- 
kowych, elektroda, bydi, eras mam ` 
srym i aparatów. 

Po stronie eksportu należy wymie- 
nić przede wszystkim węgiel | koks 
w ilości 2.167.952 tony. Wywoxlłiśmy 


z 


Cztery miasta w delcie Wisły 
Projekty budowy kanału Gdańsk-Elbląg 


| Król Pruski Fryderyk Wielki prezy na masryna, tak „że uruchomienie ioh wajowe łączę śródmieście Gdańska a Zagadnienie, © którym ebsonis bar- 
Pax ej okazji powiedział: „kto włada | irśeba narwać mie odbudową, leos bu- przedmieściami; jedną dociągnięto aż |dse dużo mówi się w Delegaturze Raę- 


ujściem Wisły, ten włada całę Polską": | dową. + do Sopotu. W Gdyni odbudowano jedną |du i w Gdańskiej Dyrekcji Odbudowy 
Polityka Niemiec wobec nas polegała : a wasg trolleybusów, doprowadzając ją | jest sprawa kanału Gdańsk — Fibląg. - 
przede wszystkim w umacnianiu się| Potrzeba 3 miliardy zł.  |cówniet do Sopotu, uruchomienie dru- |Przekopanie kanału pozwoliłoby ma 


w delcie Wisły, a oficjalny powód dru | "Jedną z najbardziej palących spraw |Ślej — do Chyłonii speralizowały ma |raejonalną odbudowę portu elbląskie- 
giej wojny świetowej, zatarg © Woine | miest Wybrzeża jest odbudowa, a przy razie wieikie rowy. W Elblągu śst- go, w płytkim zalewie Wi- 
Miasto Gdańsk, najlepiej potwierdza najmniej zabezpieczenie obiektów © nieje jedna linia tramwajowa. sły i odciętym od morza 70 kilome 
%o. że następcy starego Fryca konży- | historycznej wartości. Przede waryst- 5 E . |órową amierzeją. Kane? zwiąsałby El- 
muowali jego politykę. kim słynnych kościołów gdańskich, Nowe inwestycje bląg x portem gdańskim, pozwalając 
Niemcy, przegrywając wojnę i WYG© | ratusza, dworu Artusa i Arsenału. Naj Kapitalnym zagadnieniem koseuu- | BA doprowadzenie do Elbląga «krę 
fując się z delty Wisły, s wściekłością | same zabezpieczenia potrzeba w ciągu |kacyjnym jest budowa nowej ezoey łą- | tów do 8 tya. ton. Byłby to s jerbal- 
Rozpaczy starali się jek najdokład- | ryzch lat przynajmniej 250 milionów |ozącej Gdańsk z Gdynię. szy port węglowy w Europie | 
miej wszystko gniszczyć. Zerwano te- złotych. Pieniędzy tych niestety Mini-| Roboty rozpoczną się w tym soku. Pian truyletni docenia  szaczamio 
my na Żuławach, zatapiając 200 tyt. | sterstwo Odbudowy nie będzie miało. | Na największe trudności trafiają pro- | morsa dle Polski, która s powrotem: 
hektarów najlepszej sieni na Wybrze- | Rekonstrukcja zabyików kosztowała. | jektodnwcy przy „przejścia” przez Se- | vondawia się w delcie Wisły. 


(du i niezcząc w ciągu 24 godzin pre- | by ponad trzy miliardy. poż. Waria Birzakowaku 


wę przeszło trzystu lat. Kosten 42 milj. złotych ummodliwie- 
„Najbardziej jednak skutki wojny||, młodzieży wdra w 2% sakołach| ` 


ee pac A A Odpoczywamy w Zakopanem 
sły j awie samo ważne, h ł 2 i p 3 
a a wdowi Warmawy. o |eis gruzów polkęchnika Gitka. Hqtej Bristol“ w dyspozycji K.C.Z.Ż. 


; Š Uruchomiono całkowicie już w Gdań 

90 procent znszczenia  |eku Gdyni! Elblągu wodociągi, kane. | £ chwilą likwidacji bandy „Ó- łe iw związku s tym daje się zaw 

Najbardziej zniazowony jest Gdańsk. lizację i elektryczność. Obecnie dobie- gnia“, terroryzującej: ludność Pod-|watyć duty napływ wczasowiczów 
Liczył en przed wojną 260 tys. miesz- | ga końca pezeprowadzunie inetalecji karpacia, bezpieczeństwo na tamtej- do Zakopanego 

kańców, a obecnie ponad 170 tya. | gazowych Cetery główne linie tiem- szym terenie wybitnie się poprawi- Bzczególniej dużą trek ją c- 

otraszliwie stłoczonych w mielicznie O ta MNC 52 R Zb:= TORT, KPR ZZZE a EZ EK LZ 


Dea maea o rot Teu NAD WISŁĄ — Ee i iame = 


90 procentach. Przedmieścia: Orunie, 
Wrzeszcz, Oliwa, Brzeźno i Nowy Port 
a E gp Aoa i a A 
właściwie koncentruje obecne życie 
miasta. Z 36 mostów i wiaduktów 
gdańskich posostało tylko 16-%a. 
Wojsko polskie 
ocaliło Gdynię 

Znacie lepiej wyszłk e wojny 
Gdynia. Ocaliżł ją brawunowy etek 
wojsk polskich, które esturmem pdo- 
były miasto, nie poswala jąc Niemcom 
dokonać zupełnego drieia anissozenia. 
Ogółem straty Gdyni oblicze się na 17 
procent. Bardziej natomiast uszkodzo- 
my został port, gdzie wysadzono falo- 
schrony i spalono niemal weaystkie ma 


| Fundusz Wczasów przejmuje obee- 
| 


. gezyny. 7 à 3% 

Sopet — dawniej lstniska, obecnie o A ; Okres urlopowy, spędzony w ośroś 
uniaste, skupiejąco całą prawie intelli- kach zakopiańskich daje ludziom pre 
gencję urzędniczą Wybrzeża — odnie- Iubówe mosia kolejowego pokrywane są blechą selang w obawie przed cy wszechstronne korzyści. Za mini- 
gło najmniejęce ramy. Wśród mielica- dodani (Film Polski) malną opłatą uczestnik Wczasów ©- 


mych spalonych bedynków zniazczomo 
również i kasyno gry. Ale to jat zaj 


oleje rola Dyr. Okr. Kolei Państw. w Lodzi wyjaśnia: |ime tesremvsa m soosiana 


aież i Eibląg, licz przed wo, 88| W związku z steru emytelnika, u z. wobes umiemy przez mięgo miejsce 
tys. Owe: ie oà = 25 | mieszczonym w Nr, 47 „Robotnika | zamieszkania, Po przeprowadzeniu 8 
tys. Jest cm bardzo siinie zniszczony, |P-.t. „Znów skarga emeryta kolejowe- | emerytam korespondencji, dotyczącej = w l N Y 
e przeds wszystkim zeęchwieny w swo- go”, Dyrekcja Okręgowa Kolsi Pań- |ustaleria miejsca dorgęasenia mu nalet N y 


NO 
ULI FERACKIE 


pnjar ż bs c TEZY As przer. a ere Tr a Fog TE Airoh 
nizego zostały przekażane do dat, 
pekcji s Warszawy w listopadzie ub. |sygnowanm za posrednictwem P. K. O, 


pod wskazanym adresem semieerkt- pociągu specjalnego 


Ape EDR WÓZ a JADÓW O REECE AREA 
nia, suma g przerachowaniu wras € 
e bieżącyca mopatrzeniem sa miesiąc Chociaż w ciągu bieżącej simy u 
@ nie laty b. r. w łęemej kwocie 17.296—  llamy możność przyzwyczaić się de 
Ł sł Zaopatrzenie me maree br. w kwo- | komplikacji komanikocyjnych 


dlo 2.400 sł, zostało już pod tymże |tradno byłoby mi zwierzyć (gdybym 


e Ó adresem skierowane i sostanie wypłz | mie widziała na tsw. „właene oczy”), 

Takie audycje PR tylko szkodzą | |": że imti r Semi pea |i se ioris Warte — Werema, Hik 

6 powodowany  przerzchowaniem pO- rę przebywa pociąg w półtorej godsi- 

| priesylam list s prośbą e umieszose ją deszczą, wagiędnie pezymroski, „Ge |nad 7.000 snopatrzeć emerytalnych. | ny, nastąpić może aż ssaściogodzianć 
mie go zm łamach poczytnego piema | nialny* prelegent prawdopodobnie | oraz przeprowadzenie s emerytera | opóźniewie. 

„Robotnik“, walerącego e podniesie- | bardzo mnartwiłby szerokie rzesię U- wspormedanej wyżej korespondensi, | Powracający s uroczysieści ku esdi 

mie naszej wytwórezońci gospodarczej. | azomych amerykańskich, kanadyjekich, | ustalającej miejsce doręczenia zaopa- | Pujaskiege z Warki pociąg apscjalnyy 

Wiemy dobrze, żę wiele  mgadnień | sowieckich, gdyby słuchali jego peeiek wiozący przedstawicieli rsądu, csłoar 

grodukeji roinej stoi jeszcze nę bar- cji, gdyż wiem s mich pracę calego 

dzy niskim poaiomie Brak keiątek | swego życia poświęciło  roswiązaniu 


trolleybusy. 
W. toczniach mòs ponostała ami jed- 


i | piero o 1.30 w nocy. 
wolę spełnić możę Polskie Radię swy |ne w, Otawie, ssy Mieruińsku są mie Za pieniądze 


SIE 'Ter setarasowa! pociąg towarowy, 

mi audycjami dia rolników. potrzebne, Iagadnienie sostałę ror- |. U || silnie obciążony, unieruchomieny © 
Aperatów radowyeh ma wsi przy- | wiąnane przes prelegonia P. R: „aa Slązaków 1 || pobliżu Okęcia Pociąg specjalny w 
bywa corar więcej, audycje cieszą sią | leży w ekresio kwiizńenia órzew w thag! w Piasecznie, czekając wśród 


dużym powodzeniem, lecz sudycję te ezazię poranków ochraniać kwiaty | odbudujemy most salejącaj wichury na 


powiemy być ma pewnym poziomie. | przed mrozem przy pomocy dyme“, a . || sesypanych na wysokość pól metre 
ymęzazcm Polskie Radio korzysta Odnośnie dejże audycji pozwolę o> Kierbedzia torów. Aby przyslać z Warszawy spes 
ec współpracy np entuzjastów sedow | bie również przes tego pre r cjalny pług, trzeba było najpiorw po” 
mictwa, ale entuzjastów amatorów l jiegeota daną odpowiedź ma inny list ryd siq sapory w pocłoai pociągu i8 
w rezultacie słyszymy na falach redia wynika te nasiona. dui- warowe ge, : 

brednie, jak mp. w audycji rozgłośzi |kich jabłoni czy grwac nabyć można || Okolo godz. 21 ma siecję w Piasec 
warszawskiej w dniu 16 bm, w każdym większym sakładzię ogrod- nie wpadł pesiąg pośpieszny s Ere- 
W dniu tym za prośbę którego s | niczym, mie mówięs już o. dużych ustawiając sią równolegle do 
sadiosłuchaary © w sprawie |składach nasion. Pans, 


tym przepis ma płym zapobiegający |drzewka owocowe, caguónienie zdoby s bissseni karty i sasie 
oranema grzybiowi — pnia za A CCA du de bridgca. 

"ką, asy problem do rozwiązania. Czążi pasażerów, oceptycznych, 
Przez wiele jet bytem tarirut torem derząc Polskie Ra- s ailai, pe 


wniezy jednej z *ytazych nosaiuć, beos | ap słyszą. Radio userwyć wia dia sbadaria sytuseji. Przymasowy 
dopiero przez radlę dowiedziałem sią |domości prawdriwe | kestałcyca, a jo eropa oiea gi arti ad 
be erarny (eborobe jabłoni, | stems prmietsiet: te pódohaymt gocemia hasy balotu w Płasocznie, © 
gruss) niszczy plantacje — |audycjami które mają szkol budzi, bowiem cuehania | wobec per 
podczas gdy powszechnie wiadome, że |tylko siq onodsi. apektywy apędzenia całej mocy © 
plantacje agreste uiszczone tą nie Aa więsiewia — pasażerowie © 
py a (Fagdcladium), prowidowałi siq s supałom. 
przes  męcznónk 


Czy dzied są zabawkami na pokazć „szu zem 


sepckrięciha pe 
OBYWATELU WEDAKETORZE krażyczne | pedngogiemie, Redakterha | aga  teworywego przyclome plu$ 
Kilka dni temu przypadkowo prze |amaka prenwmeratorek, Ale ce tam so- który przedarł się wroszeće przes Ż0> 


Następne Radaktory by |uima uawśadomienie, $s został mhod- | wodziny? Wprawdsie żona wise - wo Pecięg przybył do War 
ły rdumiewające swą bezmydlnością. |csony konkurs an sajpiękniejsse | jewody jest nwyccajną osobę, któwa |2zowy w środku nocy. Na dworca 
any radiosłuchem prosi e poradę dziedze Wiełkapolski. Nostępują pod- | może mieć poglądy, jakie sheo, ale je nazwłećer 

ma drzewa owocowe ! drzewa nie Te |piey kemiaj, zaewieke dzien i magro- | żeli saanaczowa, Że jast wę żona j cji, przepr. sa sk 


âsi rwej dzień drzewa Ra dwie gre- Yaki bonkurs ads niesmak, Czy |eałege wajewódstwa, te chyba w jej mu rooertu porypotie. Chargó d 
pr: miokwttnące (mint m myi drze |dsled m aberokaćli ma pokas? Cm |seree powdane sie maieść eż ires Stanów Zjednoczonych, uśmiecha 
wa paprociows) | kwitnące. Zaznaczył, mamy je vazyć ed małego próżności? |uziejecn i de. tyak niełndnych mde- | jąc sią, zapewnił ministra lamaną pał 
Że jeśli drzewo kwitnie, 60 musi mieć Podpisy artystów, esłonków komisji, szesyzną, że pomimo wszystko podróć 
owoce | oskatecznie stwiorusit, że |to ujdnie z biedą, artysta wuka pódh kac | bodu hedre pozyjsunaeł. 
Powetawamia mawięsków presasiadm wr venria prmitałąc wagieiy de - R 
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Drugi Zjazd Powiatowy PPS 


w Warszawie 


Dnia 2 marca b. r. odbył się drugi| rej brało. udział kilkudziesięciu 


Zjazd. Polskiej Partii. 
powiatu warszawskiego. 
czył zjazdowi tow. Korcz z Otwocka. 


Po dyskusji, zjazd przystąpił do wy- 


Zjazd był b. liczny, przybyło około 400| boru Rady Powiatowej PPS, w skład 
delegatów z całego powiatu warszaw- | której weszło 65 przedstawicieli komi 


skiego. 
«Tow. Wróblewski złożył sprawozda- 


tetów Miejscowych. 


Tego samego dnia odbyło się pierw- 


mie z działalności ustępującego Komi-| sze posiedzenie Rady Powiatowej w 


tetu Powiatowego. 

Tow. Ćwik Tadeusz — członek CKW 
PRS wygłosił referat o sytuacji Pol- 
ski, następnie tow. Prezes -CKW Osób- 
ka - Morawski wygłosił referat na te- 
maty organizacyjne, 


zaś tow. Wisła | wego tow. Korcz, zastępca 


celu ukonstytuowania się oraz wylo- 
nienia Komitetu Powiatowego, Komi- 
sji Rewizyjnej oraz Sądu Polubowne- 
go. Na Radzie tej został wybrany 
przewodniczącym Komitetu Powiato- 
tow. Cy- 


Osóbką - Morawska wygłosiła referat | bulski i Epfelbaum, sekretarzem tow. 


o pracy kobiet. 
Po sprawozdaniu i referatach wy- 


Wróblewski. 
„Po zakończeniu obrad zebrani od- 


W szy się ożywiona dyskusja, w któ broke. tz „Czerwony Sztandar”. 


Koło P.P.S. 


Wojewódzki KomitetPPS 


przy Woj. Urz. Prop. |w Kielcach 


i Informacji 


Koło PPS. przy Wojewódzkim Urzę- 
dzie Informacji i Propagandy na ze- 
braniu w dniu 20.11 b. r. w obecności 
kierownika Wydziału Polityczno-Pro- 
pagandowego CKWPPS tow. Mulaka, 
postanowiło przekazać sumę zł. 7.000 
zebraną w celu ufundowania Sztanda- 

` mu Koła, na zakup książek do biblio- 
teki Koła Prelegentów SK PPS. 

W dniu 28.11 b. r. wymienioną su- 
mę przekazano do Wydziału Oświato- 
wego SK PPS, 

Koło PPS. przy Wojewódzkim Urzę 
dzie Informacji i Propagandy wycho- 
dząc z założenia poparcia w jak naj- 
szerszym zakresie partyjnej akcji 
szkolenia wzywa inne Koła PPS do 
podjęcia tej pożytecznej inicjatywy i 
przekazywania sum zebranych skład- 

, kami dobrowolnymi na rzecz Wydzia- 
łu Oświatowego SK PPS. 


Stołeczny Komitet PPS niniejszym 
składa serdeczne podziękowanie Tow. 
Tow. Koła PPS przy Wojewódzkim 
Urzędzie Informacji i Propagandy za 
przekazanie sumy zł. 7.000 (siedem ty- 
sięcy złotych) na zakup książek dla 
organizującej się biblioteki: Stołeczne- 


go Komitetu PPS. *- 
KZ 
Stofóczny - Komitet PPS sawialdśmie 
wszystkich towarzyszy prelegentów SK 
PPS, iż dnia 5.III br. o godzinie 16 roz- 
poczyna się wyższy skrócony kurs dla 
towarzyszy prelegentów w lokalu Stole- 
eznego Komitetu PPS przy uł. Moekotow- 
rze 24, IV p. Prosimy o punktualme przy- 
ycie. 
. PORADY DZ. SPOŁECZNEGO 
PRAGA CENTRALNA 
Wydział Społeczny Dzielnicy Praga — 
Centralna PPS. zawiadamia, że od dhia 
24 lutego r.|b., w lokalu Dzielnicy przy 
ul. Szwedzkiej '2-4 zostaje otwarta Pora- 
dnia Społeczna z następuj i działami 
porad i rozkładem tygod 
wie — adw. Komorowski Wiktor 

poniedziałek - ko 17—18-ta, 
Medyczne — Dąbrowska Halina, 
czonężck, 1- aga; Dr Kasprzak Jerzy, 
piątek, 19-ta. 

aoa — Mgr Koszwa Wanda, 
poniedziałek, 17—18-ta; Zawiejska Irena, 


9-ta. 
. — Chojnowski Czesław, 
8-ta. 


re aeei — Banasiak Jam, 
wtorek, 17-— I 
Z usług Poradni Społecziaj może hö- 
rzystać każdy obywatel polski, SeS 
mie od przynaleśności partyjnej. 
DZIELNICA A 
Dnia 6 marca b. r 17.30 w lo- 
kata PRENIS a PPS. * Ociłota, ul. Niemce- 
9 asza się pe 


odnica yeh 1 
Erewodniczacych, cze 0 isę. © 


ai 
tetu Dzielnicy Ochota. 
becność członków Komitetu obowiąz- 


‘DZIELNICA MOKOTÓW 
Homitet PPS. Duisinios Mokotów za- 
wiedamia, że w dniu 5 marca r. b. (Śro- 
da) o godz, 18, w lokalu Dzielnicy; Cho-' 
cimska Nr. 4, odbędzie nię zebran e człon 
ków AAPA Dzielnicy Mokotów i Pod- 
dzielnicy Fort - Mokotów. 
Stawiennictwo hm si członków Ko- 
mitetu obowią 
ELEKTROWNIA WARSZAWSKA 
Wszyscy członkowie PPS będący 
cesłonkami Dszielni Powiśle pa i 
są do natychmiastowego zcłeszonie nio się 
= ch. zaminit a pokój Ne Bel IH 
gmach administracyjny po. r 
= w godz. 7 — 9 rano celem sare- 
krawacie: KOLO w Kole. 


abran p” 


anega t:  zokłowiek » "sa 


kows, 


RĘEPREZENTACYJNY OMOR 
N. PRI 


"KOMUNIKAT WE w WARSZAWA 
ewódzki GRZE Warsza 


omitsty 


Z. N, M. 

Zarząd Srodowiska M tii 
ZNMS zawiadamia, iż zebranie Zarządu 
wraz z referentami odbędzie się w dniu 
5 b. m. (w środę) o godz. z w loka- 
lu bica tg rzy ul. Hożej 41. 

Obecność © 


jązkowa, Sprawy ważne, . 


mieści się w lokaiu przy ul, Sienkie- 
'wicza nr 62, II p. 
Telefon nr 13-10: Prezydium, 
nr 13-66: Sekretariat, 
ur 10-41: Kaneclaria 1 
główna. 


Nowe władze PPS 


w Toruniu 


W Toruniu odbyło się konstytucyj- 
ne posiedzenie Komitetu Grodzkiego 
PPS, na którym wybrano przewodni- 
czącym tow. Władysława  Dobrowol- 
skiego, prezydenta miasta Torunia, 
wiceprzewodniczącym tow. Adriańczy- 
ka, sekretarzem tow. Ludwisiaka, 
skarbnikiem tow. mgr. Wawrzonia. 


wę, 
Socjalistycznej | warzyszy, reprezentujących różne o- 
Przewodni- | środki powiatu: warszawskiego. 


Narciarze z OM TUR-u 


przodują w mistrzostwach ZRSS 


Od piątku ubiegłego tygodnia odby- 
wają się w Karpaczu auistrzostwa nar 
ctarskie Związku Robotniczych Stowa 
rzyszeń Sportowych, w których bierze 
udział około 200 zawodników z całej 
Polski, członków klubów robotniczych, 
klubów OM TUR „Zrywu* ze Śląska 
i PKL’ (Zakopane). Program mi- 
strzostw obejmował biegi płaskie se- 
mtorów i juniorów, slalom, skoki do 
kombinacji i otwarte a wreszcie biegi 
ształetowe, W pierwszych trzech 
dniach zawodów pełny sukces odnie- 
śk zawodnicy klubów OM TUR. 

W biegu juniorów na 10 km. pierw- 
cze miejsce zajął Tajner (OM TUR 
Górny Śląsk), drugie Bujak („Zryw“). 
Dalsze cztery miejsca zajęli również 
OM TUR-owcy. W biegu na 16 km 
pierwsże miejsce zajął Zajewski (Le- 
chia), w biegu zjazdowym kobiet 
pierwsze miejsce zdobyłą Prekaweka 
(„Zryw Dolny Śląsk), następne miej 
sca OM TUR-owcy. 

W sobotę w drugim dniu zawodów 
odbył się slalom męski i juniorów. 


Pierwsze miejsce w slalomie, który: 


cię odbył w niezwykle ciężkich wa- 
rumkach atmosterycznych i  tereno- 


wych zajął Klamerus Józef (Związkoa 
wiec Kraków), drugie Nowak (PKL) 
trzecie Broda (OM TUR Górny Śląsk). 
W slalomie juniorów pierwsze mięjece 
zajął Gronczak (OM TUR Gómy 
Śląsk). 

W niedzielę odbyły cię ekoki de 
kcmbimacji norweskiej i otwarte. — 
Wśród seniorów w kombinacji morwe- 
skiej pierwsze miejece zajął Klamerue 
Jam, drugie Broda Franciszek. W kom 
binacji juniorów pierwsze miejsce uzy 
skał Tajner Jan, który wykazał ładap 
styl. W konkursie skoków otwartych 
pierwsze miejsce zdobył Broda uzy- 
ekując 46 i 48 metrów, drugie — Taj 
ner 48 i 33 metrów. Poza konkursem 
skakał Stamisław Marusarz, który eko 
kiem 56 metrów, ustanowił nowy re- 
kord miejscowej skoczni. 

Po trzech dniach zawodów pierwsze 
miejsce w punktacją ogólnej ma OM 
TUR Dolny Śląsk, drugie — OM TUR 
Górny Śląsk, trzecie Związkowiec Kre 
ków. W poniedziałek odbyła się ostat 
nia konkurencja a mianowicie biegi 
sztafetowe 4X10 dla seniorów i 3X5 
km. dla juniorów. Do konkurencji tej 
zgłosiło się 27 eztałet. (Lin) 


Przygotowania ciężkoatletów 
- do mistrzostw Europy 


Polski sport ciężkoatletyczay, / 
dłuższego już czasu przygotowuje się 
do tegorocznych mistrzostw Europy. 
Jednym z etapów w pracach przygo- 
towawczych będą przeprowadzone w 
dniu 16 bm. zawody eliminacyjne w 
Radomiu, do których wyznaczono ua- 
stępujących zawodników: Kluczyk 
(Warszawa), Bednarczyk (Łódź), Graj 
carek (Śląsk), Rokita (Warszawa!, 
Marcok (Śląsk), > Strużok (Pomorze), 
Kusz (Śląsk), Kulesza (Łódź), Jaku- 


Ogłoszenie o przetargu 


Państwowa Centrala Handlowa, Oddział Wojewódzki w Olsztynie, Aleja 
Wcjska Polskiego 5, ogłasza przetarg nieograniczony na wykonanie w Ol- 


sztynie w budynku przy ul. 3 Maja 8, 


następujących robót: 


1) Naprawa i pokrycie dachu papą. 
2) Poszerzenie regałów sklepowych, wykonanie kontuąrów, ułożenie pod- 


łogi i pomalowanie tychże. 
3) Odnowienie sklepu. 


Termin wykonania. robót do dnia 30 kwietnia 1947 r. 


Oferty należy składać-do dnia 15 marca 1947 r. do godz. 10 rano, Pa *biu- 
rze Oddziału, o której to godzinie nastąpi otwarcie takowych, 
Bliższych informacji udziela dział administracyjny Oddziału w godzi- 


naci: od 9 do 12. 


Wadium wymagane do przetargu wynosi 3 proc. sumy ies 

Kwit depozytowy na wpłacone wadium do Banku Gospodarstwa Krajo- 
wego w Olsztynie winien być dołączony do oferty. 

P; C. H. zastrzega sobie prawo wyboru oferenta, podziału robót między 
kilku oferentów, oraz umieważnienia przetargu bez podania powodów i po- 


noszenia jakichkolwiek odszkodowań. 


P. C. H. Olsztyn 
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Dyrekcja Polskiego Momopolu Tytoniowego zamierza „dla swego labo- 
ratorium w Warszawie w drodze przetargu powierzyć wykonanie: 
2 digestorium w konstrukcji żelaznej wg. rysunków własnych oraz jed- 
ania. 


nege stołu żelaznego do spał. 


Firmy reflektujące na te roboty zechcą zgłosić się po dane ofertowe do 
Biura Technicznego D.P.M.T. w Warszawie, ul. Nowy-Świat 4, w godzinach 


urzędowych. 


Otwarcie ofert nastąpi dnia 8 marca 1947 r. o godz. 10 rano w Biurze 
Technicznym D, P.;M. T. w Warszawie. 

D. P. M. T. zastrzega sobie prawo swobodnego wyboru oferenia bóz 
względu na cenę lub unieważnienie całego przetargu ber podania powodów. 
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Przetarg nieograniczony 


Narodowy 


Bank Polski ogłasza przetarg nieograniczony na wykonanie 


instalacji elektrycznej w drukarni Narodowego Banku Polskiego przy ul. 


Bielańskiej 10 w Warszawie. 


Siepo kosztorysy oraz informacje szczegółowe otrzymać można w Na- 
rodowym Banku Polskim, Wydział Administracyjny, ul. Daniłowiczowska 
18, pokój 108, w godz. 10—12-ej rano w terminie do dnia 10 marca 1947r. 


Oferty w zalakowanych kopertach należy składać w wyżej wym. pokoju 
w dniu t1 marca 1947 r. do godz. 11.30 rano. 


Otwarcie ofert odbędzie się o godz. 


Do oferty należy dołączyć kwit 


2-ej tegoż dnia. 
alny w wysokości 30.000 złotych. 


(Narodowy Bank Polski zastrzega sobie prawo wolnego wyboru firmy, 
-| unieważnienia przetargu bez podania przyczyn i ponoszenia jakiejkolwiek 
4015 


e. | odpowiedzialności z tego tytułu. 


Zawiadomienie o przetargu 


Paźstwowy Zalkład Zdrojowy w Iwonieru ogłacza, na warunkach poda” 
mych w Rosporządzeniu Rady Ministrów s dnia 29.1.1937 o dostawach i ro- 
boónch na rze Skarbu Państwu, przetarg nieograniczony na 

grzebudowę Łasierek Zórojowych w Iwoniczu wraz z wykonsuisen 
fustalnsji wodocięgowokanelirecyjnej, oraz ciepłej bieżącej wody. 

Termania wuceuczia ofe:t do dni pięmastu od daty ogloszenia minie jerago 
zawiadomienia o pezetergu w. drienniku Monitorze, Poilsis, pod sdrecem 
Dyrskoji Państwowego Zakładu Zdrojowego w Iwoniczu. 

Otwareke właz nasiągi w biurze Dyrekcji P, X. Y. w Iwoniczu, dnia ege- 


prowa” | mastego od daty ogłoszenia w „Mozdtorse Polskimi" ninóejszego zawiedo- 


mienie o przetargu, o godz. 12 w południe. 

Do oferty należy dołączyć kwit ma wadium wpłacone w wysokości 50.000. 
złotych w Narodowym Banku Polskiaa, Oddział w Krośnie, na rachunek Dy- 
rekcji Państwowego Zakładu Zdrojowego w Iwoniczu. 

Przedmiery robót (ślepe kosztorysy) do nabycia w godzinach biurowych 
w biurze Dyrekcji P. Z. Z. w Twomiczu w cenie po 1.000 zł. 

Dyrekcja P. Z. Z. w Iwoniczu zastrzega sobie prawo wyboru przedsię. 


* biorcy bez względu na wysokość oferty, prawo uznania, że przetetg nie dał 


wyniku, a-także prawo zmniejszenia robót o 50 proc. po cenach jednosiko. 


wych oferty. 
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P. o. Dyrektora: 
(--) Mgr. Władysław Zemiik 


i BIĘdAk Stanisław. 


od | bowski (Poznań), Gryf (Śląsk), Gołaa 


IŚląsk), Księżkiewicz (W-wa), Radoń 
(Kraków), Bajorek (Kraków), Kulisa 
(W-wa), Kozerski (W-wa), Gliński 
(Łódź). 4 
Mające stę odbyć w doiach 6 i 

kwietnia mistrzostwa Polski w dalo” 
atletyce zostały odwołane bez poda» 
nia nowego terminu. 


Akademickie mistrzostwa 


w szermierce. 


W Katowicach zostały rozegrane 
pierwsze po wojnie akademickie mi- 
etrżostwa w szermierce z udziałem 21 
zawodników z całego kraju. 

We florecie panów pierwsze miejsca 
zajął Sołtan (AZS Kraków) wygrywa- 
jąc w dogrywce z Nawrockim (AZS 
Katowice). W ezpadzie tytuł mistrza- 
akademickiego zdobył Nawrocki, zaś 
we florecie pań Nawzocka (AZS Ka- 


|towice). ` 


Radomiak — A2$ 3:2 


W Radomiu odbyło się towarzyskie 
spotkanie w hokeju między Radomia- 
kiem a AZS Warszawa zakończone 
zwycięstwem Radomiaka w stosunku 
3:2 (2:0, 1:1, 0:1). 


Poważna Instytucja 
Przemysłowa 


KUPI DOM 
50 — 60 IZB DO ODBUDOWY 


oferty pod „POWAŻNA“ 
do Administracji 


Zawiadomienie 


argona Me mg z Na. 
szych prenumeratorów, że prenu 
merata miesięczna „Robotnika” 
z dniem 1 kwietnia rb. wynosić 
będzie zł. 70. 
ADMINISTRACJA 


Kursy, zebrania, 
odczyty 


NAUKA Pajor czy 


W sobotę, 8 b. 
się w Min. Zdrówia lui 
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Zdrowia zaprasza wszystkich, 
teresuj sprawami organizacji 
pe ' zak o wzięcie udziału w kon= 
erencji, 


a gz AUTORSKI 
W środę, 5 b. m., w gmachu Z, M. 


Al. Jerozolimskich 1 (pok 385) 
się „Wieczór autorski eiee ubu 
Miodych , przy Zw, Zaw Literatów. 


Początek o godz. wa, 
Wstep sł, Pa 


WALKA Z PIIAKSTWEM 


Śr naw wOOÓAOZACOA 


OGŁOSZENIA BROBNE 


M yta ła zgubioną . Karto Pobo- 
wystawioną przez RKU made — | 


ABSOLWENTKA |iiceum chemicznego, 
szukuje pracy w Warszawie, w [Aba 
torium chemicznym, fiemacaskycznym iuh 
kosmetycznym, ew. w apt 

„„Chemiczka”, 


! Str. 7 


Nareszcie jednolite ceny 


dla wszystkich restauracji w Warszawi 


Cenniki ustalono — 
muszą być przestrzegane 


Wczoraj odbyła się w Cenirali Zrze 
czeń Przemysłu Gastronomicznego kon 
ferencja prasowa, na której prezes 
Centrali Zrzochowski omówił szereg 
aktualnych zagadnień gastronomice- 
mych, 

JEDNOLITE CENY, 

Wobec obserwowanych dotychczas 
w restauracjach dużych i niewytłuma 
ezonych różnic w cenach — wprowa- 
dzony zostaje od 1 b. m. jednolity cen 
mik dla wszystkich zakładów gastro 
momicznych w Warszawie, Cennik ten 
opracowany na podstawie cen surow- 
ea w listopadzie ub. r, został uznany 
przez Zrzeszenie xa aktualny mimo 
zaszłej w międzyczasie zwyżki cen. 
Zwyżkę tę Zrzeszenie uważa za objaw 
przejściowy, a zgodna uchwała daje 
dostateczną gwarancję, Że nie narazi 
ona właściciela na straty... 

Zakłady gastronomiczne podzielono 
ma cztery kategorie: I) lokale luksu- 
sowe np. „Polònia“, „Maxim“ „Euro 
pa“ mają marżę zysku brutto w wy” 
sokości 100 proc. kat. IA w wysokości 
80 proe., kat, H — 70 proc, kat, nm 
— 60 proc. > 
Cennik obejmuje prawie wszystkie 
pozycje jadłospisu, kilka pozycyj 
dla zakładów ka j: kanapka Z 
ezyńiką 25 zł, kiełbasa z sosem 80 zł., 
flaki z pulpetami 80 zł., rosół z ma- 
karonem 35 zł, (ceny, wódki wobec © 
statnich mian wprowadzonych przez 
Monopol zostaną opracowane osobno), 

Ceny ulegają  proporcjonalnemu 
awiększenin w wyższych kategoriach 
restauracyj i obciążone są 20 proc, po 
datkiem (10 proc. obsługa, 10 proc. 
podatek magistracki), 

Cenniki mają być wywieszone w 
każdej restauracji na widocznym miej 
scu i ściśle przestrzegane. 

ŻEBY NIE BYŁO FIKCJI} 

O to właśnie chodzi. Przestrzeganie 
eenników, wykazuje dotychczaso. 
wa praktyka, pozostawia dużo do ży- 
czenia, Sankcją, stosowaną przez 
Zrzeszenie Przemysłu Gastronomiczne 
go za nięprzestrzeganie wyznaczo- 
nych cen będzie skierowanie wykro 
czeń do Komisji Etyki Zawodowej 
przy Zrzeszeniu, Komisją będzie stoso 
wać sankcje moralne, pieniężne i są 
dowe w zależności od rozmiarów wy- 
kroczeńia. 

Niestety, dotychczas za dużo było 
w sankcjach t, zw. „moralności“, a za 
mało „sądów“. Zrzeszenie Przemysłu 
Gastfo! - ni fam 
stauracyj zrzeszonych, obejmujący 
jednak zaledwie 50 proe. ogólnej licz 
by restauracyj w Warszawie, W Zrze 
szeniu, jak stwierdzono, znajduje się 
około 400 zakładów gastronomicznych. 

Ogólna więc ilość restauracyj w sto 
licy wyniosłaby według tego wylicze 
| EA 


Dziesiątki miliardów kg. 


ego ma zmianie do re 


[nia 800, podczas, gdy osťatnia rejestra 

cja w Wydziale Handlu Z, M, określa 

ogólną ilość zakładów gastronomicz- 

nych w Warszawie na... 3501-Nie może 

my się jakoś połapać w tej arytmety 

ce. Coś tu nie jest w porządku... 
BARY PIWNE, 

Centrala Zrzesz. Przem. Gastr, wy” 
stąpiła również -do Centr. Zarządu 
Przem, Fermentacyjnego o utworzenie 
t. zw, barów piwnych z samoobsługą, 
które sprzedawałyby piwo i napoje 
gazowe. Uregulowanie dostawy piwa, 
które pozostawia dotąd dużo do ŻY- 


czenia, przyczyni się z chwilą urucho- 


mienia tych barów do 20 proc. zniżki 
ceny piwa. 

Zaproponowano utworzenie 6-ciu ba 
rów w. lewobrzeżnej Warszawie, i 4-ch 
na Pradze. 

W najbliższym nadto czasie mają 
być wprowadzone w restauracjach -(o- 
prócz obiadów popularnych) t, zw. da 
nia barowe, których niska cena obo- 
wiązywałaby we wszystkich  zakła- 
dach. 

Wreszcie Zrzeszenie -uregulowało 
definitywnie sprawy prawnicze ze Zw, 
Zaw. Prac, Przem, Gastr. i Zw. Zaw, 
Muzyków przez zawarcie umów zbio- 
rowych, Minimum zarobku dla muzy- 
ka wynosi 9.000 zł, miesięcznie, a dla 
niewykwalifikowanej pomocy kuchen- 


nej w restauracji 1200 zł. tygodniowo. 


(pa) 


Gruz 


R z rozbiórki Dworca Gł. 


dla regulacji 
PO 

Wisły 

Ostatnio, odbyfa sle w Minister- 
stwie Komunikacji konferencja na 
której m. in. rozpatrywano sprawę 
dostawy gruzu betonowego z roz- 
biórki b, Dworca Głównego Kole- 
wego dla regulacj Wieły. W wy- 
niku konferencji doszło do porozu- 
mienia między przedstawicielami 
Mim, Komunikacji 1 Dyrekcji Dróg 
Wodnych. 

Prawdopodobanle już w kwieżniu 
pierwsze pociągi z gruzem tunelem 


Hnil órednicowej zaczną kursować 
nad Wisię. (Rs) 


Pierwszy krok w walce z żebractwem 
Podziemie na ul. Frascatti — izbą Zatrzymań 


150 zatrzymanych włóczęgów 
otrzymało już pracę | 


Na jesieni ub. r. Centralny 
Komitet Opieki Społecznej zor- 
gamizował Pogotowie Opiekuń- 
cze, które ma nieść pomoc lu- 
dziom bez dachu nad głową i 
bez pracy, zaopiekować się włó- 
częgami i żebrakami, którzy do- 
tychczas mie podlegali żadnej 
kontroli. 

W PODZIEMIACH 

PRZY UL. FRASCATTI : 

Pogotowie Opiekuńcze zajęło 
się w pierwszym rzędzie pod- 
ziemiem dawnej ambasady fran" 
cuskiej przy ul. Frascatti. W 
jednej z piwnic zaczeli tam no- 
cować ludzie, których schronie- 
niem był dotychczas zaułek uli- 
cy, na wpół zwalony most, lub 
ruiny. To był początek. Dziś pod 
ziemie to ma 12 wyremontowa”* 
nych izb, komorę dezynfekcyj” 
ną, izbę chorych. Przy pomocy 


TUR skupuje 


przedwojenne 
wydawnictwa 


Zarząd Główny Towarzystwa 
wersytetu Robotniczego zakupuje 
wszystkie przedwojenne wydawniotwá 
TUR-u. Osoby zainteresowane kiero- 
wać winny ewe zgłoszenia pod adre- 
sem: Warszawa, Al. Róż 7, pak. 2 — 


Zarząd Główny TUR. 
lodu 


NEC EE 


przepłynie pod przęsłami mostów 


Instytut Hydrograticzny informuje, 
że przebieś fali na Wiśle jest niere- 
gułarny. Mrozy powodują częste obni 
żania się poziomu wody, której przy- 
bór nie powinen przekroczyć 1 me- 
tra. 

Informacja ta upewnia, Że w tej 
chwili mie zagraża nam żadne niebez- 
pieczeństwo. Nad Wisłą jednak i na 
mostach warszawsk-ch czuwają poste- 
runki, obrona bowiem mostów nastrę- 
cza nadal wiele trudności. 

Rzeka, pomimo pozornego obecnie 
spokoju, zawiera w sobie olbrzymi ła- 
dunek ukrytej siły, która stać się je- 
szćze może źródłem nie jednego utra- 
penia. Lód, leżący tylko na 500 me- 
trowym przedpolu mostu wysokowod- 
nego waży ok. kilkudziesięciu tysięcy 
łom. Cała ilość lodu, która przejść mu 
si pod przęsłami mostów warszaw- 


Specjalne zakłady 


dla dzieci 
moralnie zaniedbanych 


Pod nadzorem Ministerstwa Oświa- 
ty czynnych jest już cały szereg wy- 
chowawczych zakładów specjalnych, 
dle, dzieci 


wiedliwości  przystępije do urucho- 
mienia oddziału w Sądzie Grodzkim 
we Wrocławiu. 


miliardów kilogramów! Bagatelka! 
Przeciwko więc tak groźnemu wro- 
gowi wciągnięto do akcj. nawet takie 
środki obrony, jak samoloty, których 
cześć obserwuje od wczoraj koryto 
rzeki, aby zawiadomić natychmiast v 
każdym powstającym zagrożeniu. (wk) 


ke — to już ciężar kilkudzies:ęciu 


Uni | Zorganizowanie pierwszej ` Izby 


ymań byłoby wielkim ke 


P. C. K. udało się zdobyć 170 


ga obiadami. 

, Przez schronisko przewinęło 
się już około 250 osób. Przeszło 
połowę skierowano do pracy na 
Ziemiach Odzyskanych, lub w 
Warszawie. Z początkiem wio- 
sny zatrudni się także pozosta” 
łych, usamodzielniając ich w 
miarę możliwości. Chwilowo 
pracują na własne potrzeby w 
swych prymitywnych zresztą 
warsztatach: szewskim. stolar- 
skim i fryzjerskim. 

PIERWSZA IZBA 
ZATRZYMAŃ 

Pogotowie Opiekuńcze planu. 
je utworzenie w tych podzie- 
miach izby zatrzymań — miejsca 
selekcji włóczęgów i żebraków, 
zatrzymywanych przez  Milicję, 
lub zgłaszających się z prośbą o 
pomoc i pracę. Brak takiego 
punktu zbornego, zdolnego prze 
trzymać kilka dni większą ilość 
osób był poważną bolączką. Pla 
ga żebractwa i włóczępostwa w 
Warszawie jest sprawą palącą. 


Zatrz 
kiem naprzód. Należy podkre- 
Ślić, że koszty prowadzenia tej 
izby ew. wyremontowania 1 
piętra skrzydła gmachu, a nawet 
założenia przynajmniej jednego 
Domu Pracy przymusowej, ko- 
niecznego przy zwalczaniu zawo 
dowego żebractwa „pokrywa 


kuńcze. Czerpie ono swe do- 
chody z ofiarności społeczeń- 
stwa, a przede wszystkim ze 
składek kupiectwa, które wpła- 
ca je wzamian za wywieszki o 
nieudzielaniu jałmużny. W/łaści- 
ciele sklepów i różnego rodzaju 
przedsiębiorstw bardzo chętnie 


Z sali koncertowej © | 
Bol. Niemyski — Jerzy Sokorski 


Na recital śpiewaczy Bol. Niemy- 
skiego złożyło się kilkanaście pieśni 
i tylko dwie pieśni operowe. Ten sto 
sunek pieśni do arii na kameralnym 
wieczorze wokalnym uważam za 
bardzo właściwy. Niestety, przeważ- 
nie bywa inaczej: kilkunastu ariom 
towarzyszą „z urzędu* jedna czy 
dwie pieśni. - 

Bol. Niemyski odśpiewał szereg 
pieśni „uznanych“ i wartościowych, 
np. Moniuszki „Wojaka”, Karłowi- 
cza: „Skąd pierwsze gwiazdy“. 
W programie recitalu znalazły się 
też pieśni interesujące, charaktery- 
styczne, nowoczesne, jak np. Per- 
kowskiego: „Kochanka“, Sokorskie- 
go: „Grenada“. Pieśń Wielhorskiego 
reprezentowała styl banalny i „ma- 
ło mówiący” a Klochniowskiej—nai 
wny i dziecinny. Wykonanie pieśni 
było na ogół interesujące i ujmują- 
ce. Mam wrażenie, że artysta nabie- 
ra „tremy”' przed ich wykonaniem, 
wpływa ona' ujemnie na „swobodę 


charakterystyki słowa literackiego i 
nastroju charakterystycznego. Akom 
paniament był poprawny, lecz stosun 
kowo za mało artystycznie giętki. 
peu EO. 


ustyszymy 
w RADI 


SRODA, B.IILAT r. 
Warszawa I. . 

czasu; 6,05 Dziennik por.; 

30 Muz.; 7,05 Muz.; 


6,00 Sygn. 
6,0 Gimn. poranna; 6. 
7.15 Wiadom. poranne; 740 Poranny kon 
cert Orkiestry P.R.; 8,40 Skrz, P, Č. K.; 
12.05 Aud dla świetlic rob.; 12,85 Kon- 
ċert muzyki rosyjskiej; 13.00 Muz. obiad. 
18.40 „Alfabet muzyczny”; 1500 „Naj- 
lepsi przyjaciele w. uszczy'' dla dzieci 
A. Fiedlera; 15.10 Wędrówka z mikrofo- 
nom; 15,80 Portrety działaczy; 15.40 „ke 
śni Indian” w wyk. O. Łady; 16.00 Dz 
popoł ; 16,380 Koncert orkiestry Prac, Kol. 
na dyr. Gemrota; 16,55 . Techa.; 
7,00 Aud. Mteracka; 1748 „Na Ziemiach 

kulturalnogo:; 
w wyk. Krak. - 
społu Kamer.; 18,30 Nauka przy głośniku; 
19,00 Aud, dla wsi: 19,15 Muz. lek.; 19.50 
Aud. Chopinowska w wyk M. Biuńskiej; 
20,00 Dziennik wiecz.; 20,25 „Rio Gran- 


łóżek i kocy, „Agril” dostarczył a g ; 
słomy. Opieka Społeczna pomar Boczne: po ah woń parada 


by całkowicie Pogotowie A 


moc społeczną, widząc możli- 
wość , polepszenia sytuacji i 
zmniejszenia szeregów żebra. 
ków, których zastępy mnożą się 
ustawicznie. 


> się na tego rodzaju po* 


nym, rozpoczynającym walkę z 
żebractwem od rzeczy zasadni- 
czej, mianowicie od zotganizo” 
wania pierwszej izby zatrzymań, 
której czas w stolicy nie 
zdołano j zmontować, pilna 
akcja, dążąca do opanowania pla 
gi włóczęgostwa na wła 
ściwe tory. Należy przypuszczać, 
że zamierzenia CKOSru znajdą 
pełne zrozumienie i poparcie. 

f j (1. H.) 


POLSKI (Karesta 2): 
Mari BoE Pad 
„00 se opa’. 

18,00 , Lilla Weneda”, 

Am 8 Penelopa” 
E Säz. 14,30" „Majątek albo 
, 18,00 „Szkoła S 
TEATR ROMAS Dwa teatry” 
8): A „Dwa . 
"TEATR MAŁY Gie komeke 81). 
„ 18,00 „Subretka” De y 
zode aR POWSZECHNY (Zamojskiego 
20): o godz. 18.00 „Przyjaciel przyjdzie 
zorem””, 
TOATE M. O. „STUDIO” (Karowa 81). 
pom 18 „Szlachectwo duszy” J. Chęciń* 
TEATR „JASRÓŁKA” (Marszałkowska 
' Bode 18 mai Dopnębiony” "Molier 
godz. 20.15 8 Powroty” (wystep gościnny 

teatru my” 


„Problemy” ). 
TEATR MUZYCZNY DWP (ul. Królew= 


ska 13): codziennie o godzinie 18 „Żoł= 
nierz Królowej Madagas aru” z Mirą Zi- 
mińską, L., Sempoliński", T. Olszą i Je 


Mrozińskim. W soboty i niedziele o 
14.80 i 18.00. Kasa czynna 10—14 io 
W przedsprzedaży bilety na trzy dni s% 


óry. 
7 "TEATR DZIECI WARSZAWY” (Studio 
Karowa 31) godz. 12.80 „Pan Tom buduje 
dom” (w dni powszednie przedstawienie 
zamknięte dla szkół i instytucji). 
PRASKI TEATR REWII (4 ced 
ska 2): Rewia „Zimowa Parada". Począ» 
tek godz. 17, 19. W niedzielę 1 świętą 
godz. “5, 17, 19 

WOLSKI TEATR REWII (Wolska 8): 
wystawia codziennie wesołą rewię. Począ* 
tek godz. 17-ta i 19-ta. W niedziele 1 
święta g. 15-ta, 17-ta i 19-ta. Ceny bile- 
tów od 40.— zł. 


LIDIA WYSOCKA W SALI YMCA 

Dziś o godz. 18,30 stępi w sali Pol- 
skiej YMCA — Lidia Wysocka. 

Bilety do nabycia w księgarni Gebethne- 
ra i Wolffa do godz. 15, godz 16 w ks- 
sie YMCA, 

ŁABCZYŃSKI I T. MANKIEWICZÓWNA 
„ROMIE” 


W środę 5 bm. o godz. 18 wystąpi w 
„Romie” Tola Mankiewiczówna i Alek- 
sander Żabczyński. : 

W programie m. in. duet z filmu „„Ma- 
newry miłosne”, „Jak za dawnych lat" 
Etat piosenka z filmu „Zapomniana melo- 

a 
Przedsprzedaż biletów w księgarni Ge- 
bethnera i Wolffa — Zgoda 12, tel. 882-90, 
w godz. od 9 do 17-ej, 

ORKIESTRA KAMERALNA | J. EKIER 
W SALI „YMCA” 

W piątek, 7 b m. o godz. 18.15 w sali 
„YMCA (ul. Konopnickiej) odbędzie mt 
koncert Polskie. rkiestry Kameralne, 
pod dyr. St. Wisłockiego. 

Jako solista wystąpi Jan Ekler, który 
odegra „Koncert fortepianowy f-moll'"— 


Chopina. . 
Przedsprzedaż biletów w księgarni Ge- 
bethnera i Wolffa — Zgoda 12, tel. 8.82.90, 


WYSTĘP I. JĘSIAKÓWNY 
W. niedzielę, 9 b. m., o godz. 18.15 od- 
będzie się w sali „YMCA (ul. Konopnie- 
kiej) recital mięk ME Jęsiakówny. 
Przedsprzedaż bilet w księgarni Ge- 
bethnera i Wolffa — Zgoda 12, tel. 8.82.90. 


„SZKOŁA OBMOWY” 
W PREMIEROWEJ OBSADZIE 
Z dniem dzisiejszym Nina Andrycz, po 
powrocie do zdrowia, objęła z powrotem 
rolę starościny Dorymeny w ,,Szkole Ob- 


(KINA | 


KINO „PALLADIUM” (Złota N 
BCATB 


r. 6): 
„Ludzie i manekiny” ów: 14, 


Iwi h de” Damberta sud. słowno-muz.; 21.00|16, 20. W niedziele i święta: 12, 14, 16 
peame tość to J Bol jąc” aan" o g yhe A | RINO „POŁONIA” (M e kowska 56 

wet manierę i czys intonacji. „łjaciół” — aud. słowno-mus,; Z149, Be- : * (Marszałkowska 56): 
» owy Uniw. Lud; 22,00 „Poploly ' gł. |.„Syn Pulku”, Początek s : godz. 1 

Niemyśkiego _ zakwaiifikje zej ie | Pozzgowi © r siala: 8:0 0 BSI roma. aeeiio 

e racze j- owa z M. Rusinkiem. 28. statnie N „BT (M ikowske 

śpiewaka obiek go, j wiad.; 28,90 Muzyka taneczis. 112): „U sch łku dnia”. Początek góra mo 


rycznego i zdecydowanie kameralne- 
Oi u 
3 J. Sokorski wystąpił na recitalu w 
podwójnej roli, jako autor pieśni pt. 
„Grenada“ i pianista akompaniator. 
Pieśń Sokorskiego jest pełna tempe- 
ramentu, ` wyrazu dramatycznego, 


CENY OGŁOSZEAR: 


Ogłoszenie drobne handlowe po 

Aake E 60 si. Tłustym drukiem 
cyjnym zł. 

Administracja odpowiada. 


nie 


DAGUJE KOMITET Nakładem Spółdzielni Wydawniesej 


Reklamowe 1 mmszerokości 1 szpalta 
100 proc. drożej. Ze term 


Warszawa [I. 

14,02 Muzyka rozrywk.; 14,438 Hud, u- 
tworów Mendelsohna; 14,45 Muzyka roz- 
rywk.; 18,80 tnt | z Warszawy; 18,40 
Koncert życzeń; 19.15 „„Osobliwe przygo- 
dy Dyla Sowizdrzała” fragm. III K, de 
Goster; 19.30 Muz, taneczna; 22.00 Odbu- 
dujermy Warszawę; 22.05 Muzyka Progra- 
mowa — Symfoniczna. 


PRENUMERATA MIESIĘCZNA 60 4Ł 


15 zł za wyraz. Poszukiwanie oe re of mą 


40 sł. 
isowy druk 


„WIEDZA”, Druk. Spółdzielni Wydawniczej „WIEDZA” — „Robotnik* . 2 


(Chmielna 33): 
„Sledmiu' śmiałych”. Początek seansów: 
14, 16,18, 20, 
KINO „SYKENA” (Praga, Iużynierska 
4): „Nowe pokolenie”. 
KINO TĘCZA” (żoliborz, Suziną 6): 


„Nówe pokolenie”. 
KINO OBWIATOWE „żoliborz, Pl. [m 


iwalidów 10): „Meksyk. 


.—10674 


, 


EW Sir, 8 


Chodzić | 
iest łatwo 


i 


Job choć Francuzów stać na arcydzieło 


Gdyby francuską produkcję filmową 
przed i powojenną sądzić tylko po dwu 


filmach („U schyłku dnia" r. 1988 i 
„Ludzie £ manekiny“ r. 1944) musie- 
ilibyśmy załamać ręce | ostndzić w so- 
bie ten zapał z jakim spotykają się 
na całym świecie filmy francuskie. „U 
schyłku dnia“, ło oryginalne, głęboko 
przemyślane i doskonale, w najdrob- 
niejszych szczegółach opracowane dzie 
ło filmowe — „Ludzie i manekiny — 
to niestety niespodziewany kicz. 


Z trudem i po długim namyśle na- 
E ya to ostre określenie. Zdaję so- 
! bie sprawę, że Becker to świetny re- 
żyser. Jego film „Skarb rodziny Gou- 
pi* był najlepszym na to dowodem. 


m 


(Film Polski) 


wój, nie nadają się w pełni do celów 
eksperymentalnych. Niemałym sukce- 
sem było więc zarażenie paraliżem 
dziecięcym białej myszy. Udało się to 
trzem młodym badaczom s uniwersy- 
ietu w Chicago. (r) 


PUBLICZNOŚĆ MARZNIE 


ywiązku s ograniczeniami spo- 
vodowanym kryzysem węglo- 
nym teatry, kina, restauracje i im- 
ne lokale rozrywkowe nie są od 
dłuższego już czasu ogrzewane. O: 
to jak wyglądała scena i widownia 
podczas wielkiego koncertu w Al- 
bert Hall, na którym solistka Pni- 
na Balzman grała Czajkowskiego z 
towarzyszeniem londyńskiej orkie- 
stry symfomicznej: 
Publiczność, w liczbie mięciu ty- 
sięcy, nosiła futra, mufki, skórzane 
płaszcze 4 szaliki. Największe 
„zmarzluchy” zjawiły się na wido- 
wni s, ciepłymi kòcami, ; którymi 
podczas koncertu „owinęły sobie no- 
gi. Podniesione kołnierze i nauszni- 
ki uzupełniały ten dziwaczny obraz. 
Szatmiarze nie zarobili ami jednegu 
grosza. Członkowie orkiestry trzęśu 
się s zimna i z trudem odczytywali 
w półmroku tekst partytury. Nato- 
miast. solistka wystąpiła bohater- 
sko w wieczorowej szacie bez ręko- 
wów. Nazajutrz powiększyła na 
pewno „szeregi chorych na amgiel- 
ską „flu” (grypę). (r) 
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WET YM zakończona została w 
Y Stanach Zjednoczonych zakrojo- 
na na wielką skalę kampania przeciw 
popularnej w Ameryce chorobie — pa 
raliżowi dziecięcemu, zwanemu Heine 
Medina. 

Kampania ta odbywa się corocznie i 
polega na zdobyciu funduszów dla 
„Narodowej Fundacji do walki z pa- 
raliżem dziecięcym*. Corocznie kam- 
pania ta uwieńczona jest efektowną 
cyfrą około 15 milionów dolarów. Ca* 
ła ludność Stanów Zjednoczonych u- 
czesiniczy w zdobyciu tej kwoty. Kwe 
siq objęte są wszystkie miasta i wsie. 
Olbrzymia machina propagandowa w 
stylu iście amerykańskim przyczynia 
się do spopularyzowania całej akcji. 

Heine-Medina jest jedną z najcięż- 
szych chorób, nękających ludność 
USA. Po raz pierwszy została odkryta 
i zidentylikowana w roku 1890, choć 
są dane, łe istniała już dwa tysiąca 
lat temu. 

Zarazek jej jest tak mały, że trudno 
go wyodrębnić į tak mało znany, *że 
nie wynaleziono dotąd przeciw niemu 
żadnego lekarstwa, Ofiarami tej cho- 
roby są najczęściej dzieci do lat piłę- 
ciu, choć może ona zaatakować i do- 
rosłych. Zjawia się nagle, paraliżuje 
najczęściej mięśnie rąk i nóg. Czasa- 
mi jest śmiertelna. Gdy atakuje serce 
i płuca, zazwyczaj powoduje na całe 
życie kalectwo. 

Największe żniwo zebrała: Heine 
Medina w roku 1916, gdy zanotowano 
przeszło 27 tysięcy wypadków zacho- 
rowań. Większe epidemie wybuchały 
w roku 1935, 1944 i 1946 (przeszło 22 
tysiące). W innych latach ilość wy- 
padków opadała do 2 tysięcy. W nie- 
których rejonach USA epidemia para- 
liżu dziecięcego wybucha nieomal co 
rok w miesiącach od lipca do listopa- 
da. 

„Narodowa Fundacja* powstała z 
inicjatywy prezydenta Roosevelta, któ 
ry, jak wiemy, przechodził w dzieciń- 
siwie ię chorobę i do końca życia po- 
został kaleką. Celem było zmobilizo- 
wanie funduszów do walki z chorobą 
przez wzmożone studia i badania sa- 
mego zarazka oraz opiekę nad chory” 
mi 
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W ostatnich latach badania, posunę- 
ły się dość szybko naprzód. Osiągnię- 
to dość dobre rezultaty, stosując lecze 
nie wyciągiem zgruczołu tarczycy lub 
burara. Są to jednak półśrodki. 
Osiatnło w badaniach poczyniono 
poważne kroki. Dotychczas wiedzła- 
no, że ze zwierząt na paraliż dziecię 
cy zapadają tylko małpy, które ze 
względu na dużo powolniejszy niż u 
innych zwierząt. doświadczalnych roz- 


ERICH MARIA REMARQUE (80) 


ŁUK TRIUMFALNY 


— Słusznie -— powiedział Rawik — a kiedyż by miały być 
śmiałe? Co oznacza ten słoik? 

— Duma madame „sama latem smażyła na Rivierze manmo- 
ladę. Jest naprawde doskonała. Radzę spróbowć. 

© — Nienawidzę dżemów. Szczególnie, kiedy są smażone przez 
milionerki. , 

Rolanda otworzyła słoik, wyjęła kilka łyżek dżemu, nasma- 
rowała go na gruby papier, dołożyła kilka tostów i trochę ma- 
sła, zapakowała zrecznie i dała Rawikowi. — Proszę to gdzieś 
wyrzucić — powiedziała -— miech pan jej zrobi tę grzeczność. Be- 
dzie pytać, czy pan jadł. Ostatnia ambicja starej i rozczarowanej 
kobiety. Niech pan to'zrobi choćby przez litość. 

—- Doskonale. — Rawik wstał i otworzył drzwi. Z dołu do- 
chodziły śmiechy, głosy, muzyka, krzyki. Prawdziwe pande- 
monium — powiedział — czy to wszystko Francuz! ? 

' „— Nie, przeważnie'cudzoziemcy. 

— Amerykanie? Jar: j ż 

— Nie, i to jest właśnie dziwne. Przeważnie Niemcy. Nigdy 
ich tu tylu nie byfo. ' 

— Nic w tym nie ma dziwnego. ? 

— Większość mówi doskonale po francusku. I wcale nie tak, 
jak Niemcy mówili jeszcze parę lat temu. 

-- Tak właśnie, sobie myślałem. A 
poilus? Rekrutów. wojsk kolonialnych? 

~- —— Tych nigdzie nie brak. : r 

Rawik skinął głową. — Niemcy wydają mnóstwo, co? 

Rolanda się roześmiała. — Owszem, fundują każdemu, kto 
raczy z nimi. pić Ag 

_— Specjalnie żołnierzom, jak myślę. A tymczasem podnieśli 
cłą i zamknęli granice. Można ich krai opuścić tylko za specjal- 
nym'pozwoleniom | nie wolno wziąć więcej ze sobą, iak dziesięć 
marek. Czy to nie dziwne, ta wielka ilość wesołych Niemców, 


nie ma też zwykłych 


ROBOTNIK” 


Wieści jakie dochodzą z Francji o je-! 
go nowym dziele p. t. „Przeklęci* są | Francji, 


także zachęcające, ale niestety to in- 
termezzo z „fałałaszkami* (francuski 
tytuł filmu: „Fałbalas'*) — jest jed- 
nym z dzieł filmowych najbardziej 
niespodziewanych i przykrych. 


O każdym filmie trzeba pisać obiek 
tywnie, a więc odpowiadam z góry na 
ewentualne zarzuty: tak, reżyseria jest 
teoretycznie doskonała, gra aktorów 
poprawna, Micheline Presle ciekawa, 
fotografia świetna, oświetlenie chwila- 
mi przepiękne... ale scenariusz jest bez 
sensu. To jeszcze możnaby wybaczyć. 
Niektóre filmy amerykańskie także 
nie mają sensu, ale przynajmniej są 
zabawne i widownia uśmieje się set- 
mie przen dwie godziny. Niestety „Fal- 
balas“ to mie komedia o do- 


mach mód, ale dziwnie nieprawdopo- młodej kelnerca Z daleka śledzą 
dobny, nieprzekonywujący i naciągnię poważne, tragiczne oczy aktora 


ty do ostatnich granic melodramat. 
Scenariusz można opowiedzieć w jed- 
nym zdaniu. Pewien znakomity rysów 
nik modeli sukien kocha się w przy- 
padkowo poznanej pannie; nie mogąc 
jej posiąść wyskakuje przez okno... z 
manekinem, na którym przymierzał i 
upina? suknie dla niejl.. Naturalnie i 
to mo że się zdarzyć. Nie ma te- 
matu, z którego nie możnaby wydo- 
być ciekawych akcentów i podnieść 
film choćby do przeciętnego poziomu. 
Niestety, w tym wypadku Beckerowi 
mie udało się. 


Może najdziwniejsze jest to, że film 
wszędzie tam gdzie był dotychczas wy 
świetlany, spotkał się z wielkim suk- 
cesem kasowym, potwierdzonym tak- 
że w tych miastach Polski, gdzie po- 
kazywano go przed Warszawą. Czyż- 
by mody — niezbyt piękne i mocno 
już przestarzałe — były aż taką atrak 
cją? -A może przyciąga rzesze męż- 
czyzn ciekawa twarzyczka pięknej Mi- 
cheline? Trudno sobie wytłumaczyć 
sukces tego filmu. 

Rzecz się ma wprost przeciwnie z 
dziełem filmowym p. t. „U schyłku 
dnia“ reżyserii Duviviera. Byłoby przy 
kre, gdyby ten wspaniały, niepokoją- 
cy w swym pięknie obraz filmowy nie 
spotkał się z entuzjazmem publiczno- 
ści warszawskiej. Warszawa kocha te- 
atr. Film ukazuje artystów teatral- 
nych, którzy po latach sławy, trium- 
fów ory. zawodów znaleźli schronienie 
w przytułku. Przytułek jest piękny, 
leży we Francji południowej w pielę- 
gnowanym ogrodzie, wśród lasów i sze 
rokich pejzaży. Cicha atmosfera koi 
|stargane nerwy. Pod jednym dachem 
żyje brać aktorska, która — -kropla 
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Michel Simon jako Cabrissade w filmie „U schyłku 


dnia“, 
(Film Polski) 


bandanna an 
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len film nie udał się 


` 


po kropli — sączy się tulaj e całej 
1 pierwszonzędnych scen, £ 
mniejszych teatrzyków z zespolów obe 
jazdowych. Każdy ma swoje troski, 
każdy pozostał sobą, każdy dba o ży» 
cie i minione dni. Wspomnienia. ma- 
rzenia, chwilami niewygasłe spory I 
urazy, ale wszystko to przechodzi 
szybko i czas mija dalej spokojnie. 
Nagle — jak kij w mrowisko — 
wpada. wśród starców Saint - Clair, 
aktor, który ciągle jeszcze nie rezy- 
gnował z życia, który ma* o sobie a 
swych walorach jako mężczyzna i ja- 
ko aktor najlepsze wyobrażenie. Nie 
ma on eamiaru poddać 


gnie jeszcze ciągle życia, podetwu, ©- 
klasków, a przede worystkim tego, by 
go kochano. Kieruje ewój warch 


ny, któremu Saint Clair przed laty 
wiódł żonę, a po tym doprowadwił ję 
do siunobó jst wa. ; 

Konflikt zarysowuje się corar dokłne 
dmiej. Scenarzysta i reżyser, stosująa 
najbardziej filmowe środki ekspresji 
— zbliżenia i odjazdy kamery, dłngie 
trawellingi, częstą zmianę miejsca ak- 
cji, wreszcie przemyślany, celowy f 
pełen napięcia dialog — włodą głów= 
mych bohaterów drew tu, poprzez em 
raz bardziej wzburzoną atmosferę — 
ku nieuchronnej katastrofie, 


Alo — i w tym leży poniekąd náj- 
głębszy efekt tego filmu — do kata. 
strofy nie dochodzi. Niedoświadczonę 
dziewczynę udaje się ochronić przed 
losem żony Marny'ego  tgotowanym 
jej przez Saint Cłaire'a. 

Wprawdzie pozbawiony skrupułów 
donżuan, nabieracz | oszust Saint 
Clair, traci ostatecznie świadomość i 
zostaje przewieziony do domu obłąka- 
nych, ale Marny odzyskuje spokój, 
Żaneta jest uratowana, a przede wszy» 
stkim zagrożony w swym istnienia 
przytułek powraca do normy. 

Na tle tego naczelnego konfliktu, 
przewija się jeszcze jedna akcja, zupeł 
nie oddzielna, zazębiająca się tylko w 
momentach szczególnego napięcia, ak- 
cja także głęboko dramatyczna — „ake 
tora bez szczęścia: — Cabnissade. Otó 
człowiek, który mimo póżerającej go 
ambicji i najlepszym (płynącym ire- 
sztą z dobroduszności) przekonaniu © 
sobie — nigdy nie wystąpił na scenie, 
Dublował wielkich artystów — a ci 
ZAWSZE byli. zdrowi. Cabrissade szu- 
ka pociechy w otaczaniu się młodzie- 
żą, chce: być młody, jeszcze*rac mło- 
dy! A gdy wreszcie podstępem udaje 
mu się wejść na scenę, nie umie wy- 
dobyć z siebie nawet (TRZECH słów, 
których wymaga rola. Dla czego? — 
bo jego młodociani przyjaciele wyje 
chali — nie ma więc przed kim grać. 
Czuje się stary. Scena jego pogrzebu 
kończy ten film, którego nastrój zwoł 
na przerzuca się na całą widownię. 

To jest gatunek wzruszenia, który 
może dać tylko najwyższa klasa sztu- 
ki. Kinematografia osiąga tem ore 
rzadko — jest może zbyt młoda dia 
arcydzieł — ale „U schyłku dnia* tò 
jedno z jej najbardziej trafnych i naj 
pełniejszych osiągnięć. 

Louis Jouvet (Saint Clair), Victor 
Francen (Marny) i Michel Simon (Ca- 
brissade) na czele niesłychanie licznej 
obsady złożonej z najdoskonalszych 
aktorów i aktorek sceny i filmu fran- 
cuskiego grają tak, że dokładna ana- 
liza ich gry wymaga specjalnej roze 
prawy. 


Leon Bukowieeki 


Przekład Wandy Melcer | którzy rzucają pieniędzmi i mówią tak świetnie po francusku? 


Rolanda wzruszyła ramionami. — Dużo mnie to obchodzi, 


byle mieli pieniądze! 


Była już ósma, kiedy wrócił. 


spytał portiera. 
Nie. 
— Ani po południu? 


— Nikt mnie nie wzynyał > 


< 


— Nie, nikogo nie było przez cały dzień. 
— I nikt się o mnie nie pytał? 


Portier potrząsnął głowa. — Nikt. 

Rawik wszedł po schodach na górę. Na pierwszym pięteze 
posłyszał zwykła, małżeńską kłótnie Goldbergów. Na drugim 
płakało niemowle, był to francuski obywatel Lucjan Silbermann, 
"który miał rok i dwa miesiące, przedmiot ubóstwiania i wielkich 
nadziei dla swego ojca, importera kawy Zygfryda Silbermanna 
i jego żony Nelly, urodzonej Lewi z Frankfurtu nad Menem. 
Przyszedł na świat we Francji, liczyli więc, że o dwa lata wcześ- 
niej otrzymają z tego powodu paszporty. W rezultacie Lucjan że 
swoją inteligencja roczniaka tytanizował całą rodzinę. Na trzecim 
piętrze słychać było fonograf. Należał on do uchodźcy Wohl- 
meiera, uciekiniera z obozu koncentracyjnego w Oranienburgu, 
który puszczając płyty przypominał sobie niemieckie ludowe 
piósenki. Korytatz pachniał kapustą i kurzem. A 

Rawik poszedł do swego pokoju poczytać, Ongiś nabył kil- 
ka tomów historii Świata i teraz wyciągnął je z szuflady, nie by- 
ła to jednak zbyt pouczająca lektura. Dawała jedynie ponurą sa- 
tysfakcję, że to, co się teraz zdarza nie jest niczym nowym. Wszy- 
stko to już się przytrafiało z tuzin razy przed tym. Kłamstwo, 
złamanie umów, morderstwa, noce św. Bartłomieja, korupcja, 
chęć władzy, wieczysty łańcuch wojen raj: zaprawdę. historia 
ludzkości pisana była krwią i łzami, a wśród krwawych pomni- 
ków przeszłości kilka zaledwie otoczonych było srebrną aureolę 
dobroci. Demagog, oszust, zaprzaniec, morderca, egoista, opętany 
władzą. fanatyczny ptorok, który wiarę rozpowszechnia mieczem, 
wszyscy ci ludzie rządzili Światem a cierpliwe ludy pozwalały 
im cłągnąć sie nawzajem grzecieko sobie, by ginąć w bezsen- 
sownych rzeziach za królów, kaiserów, wariatów i religię. 

(Dalszy ciąg nastąpi). 
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